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Rok II. 


ejj zapowiadają zirojną Walię o Cieszyn... 


Praga. (BK) Wczoraj na placu Waciawa odby- 
ty Się dwa zgromadzenia ludowe, na których 
Protestowano przeciw temu, aby Cieszyńskie by- 

Przyznane Polsce. Przyjęto rezolucyę z © 

iadczeniem, że naród czeski nie dopuści (7) 


zydenta republiki, Wielu mowców z partyi na- 
rodowo-demokratycznej oświadczyło, że Uzezsl 
nie cofną się przed zbrojnem starciem ł będą 
bronili Cieszyna do ostatniej kropli krwi. Mow- 
cy atakowali socyalnych dem:ckratów i rząd, na- 


utraty tych obszarów, Z rezolucyami tem' ; tomiast wznosili owacyjne okrzyki na cześć 


Uda się jutro deputacya do poselstw i do pre- 


Kramarza. 


Kongres pokojowy odrzucił żądania 
Czechów w Sprawie Śląska. 


Wiedeń (PAT). Wiedeńskie biuro koresp. do- 
i z St. Germain: „Action Francaise“ donosi, 
Czechosłowacy zaniepokoili się zwrotem w 
wie kwestyj cieszyńskiej, Dzienniki sądzą, 


t konferencya pokojowa, w myśl swoich za- 


sad, oświadczyła się na korzyść Polaków i od- 
rzuciła żądania Czechów, które polegają zaró- 
wno na podstawach gospodarczych, jak i etno- 
graficznych. ) 


ke 2 


Kwestya cieszyńska załatwiona korzystnie dla Polski. 


Wiedeń (PAT). iWedeńskie biuro koresp. do- 

i iskrowo z Paryża: Słychać tutaj, że kwe- 

a zagłębia cieszyńskiego na ogół została zała- 
twiona w duchu korzystnym dla Polaków. Wy» 
węgla do Czecho-Słowacył jest zapewniony. 


. LJ è L4 2 kí 
Czesi uznają się za „naród pobity”, 
Praga. (PAT) „Narodni Listy zamieszczają | 
Artyku pod tytułem: „Pobity Naród”, w którym 
S820: Przed 10 miesięcami odnieśliśmy zwycię- 
wo (7; po 10 miesiącach nenas kadzimy sig, 
hko naród pobity. Koalicya, której wierzy- 


górników 


liśmy i u boku której od początku wojny (?) 
waiczyliśmy, daje kraj nasz (?) Polakom, którzy 
ufali tylko swojej chytrości politycznej. Konfe- 
rencya pokojowa chce narzucić na państwo 
część austryackich długów wojennych, jakgdy- 
byśmy ponosili jakąkolwiek winę wybuchu woj- 
ny. 10 miesięcy żyjemy życiem pobitego narodu. 
W życiu gospodarczem rośnie drożyzna, zarik 
produkcyi i obawa przed uczciwą pracą, W ży» 
cin prywanem korupcya, demoralizacya i naru- 
szenie czci i dumy- 


od pracy. 


Czescy zbóje pałkami tłuką robotników i ich żony. 


Coszyn, (PAT) Sytuacya poza linią demarka- 
Winą zaostrza się coraz bardziej. Czesi prowo- 
kują w najbezczelniejszy sposób. W Porębie 
Kazo do starcia między robotnikami czeskimi 

Polskimi. W Boguminie dokonali Czesi wczo- 
gp wizy u dyrektora Januszewskiego, inży- | 
ba a kolejowego Freudentala i kasyera związ- | 
kolejarzy Mrozka, Dwóch ostatnich areszto- 


wano. W Orłowej aresztowano i00 osób. Bandy 
uzbrojone w kije i pałki tłuką nivtylko robōtni- 
ków, ale także ich żony, Dzień w dzień zjawiają 
się w Radzie Narodowej Cieszyńskiej Hczne de- 
putacye z prośbą o pomoc. Do pracy w kopal- 
niach Zagłębia Orłowsko-Dąbrowskiego stanęło 
dziś 80—90 proc. górników. Nie dopuszczono ich 
jednak do roboty. W Karwinie praca normalna, 


Górny Siąsk obsadzą nieodwołalnie wojska Koalicji. 
Oświadczenie przedstawiciela ententy. 
Natychmiastowa okupacya postanowiona. — Przygotowania są już na ukończe- 


niu. — 
ników (Radio PAT. z Lyonu). „Temps“ za- 
@szeza w sprawie wypdków na Górnym Ślą- 
ta następujące oświadczenie, które otrzymał 
tep, lennik od przedstawiciela dyplomatycz- 
trzy, Jednego z mocarstw ententy, przez co 0- 
a Uje ono moralny autorytet wielkiej wagi 

3 Polski: 

we rzeczą jasną, iż stoimy teraz wokeo tru- 
nę nieprzezwyciężonych, jeśli zechcemy te- 
ków Tzynić zadość ogólnym życzeniom Pola- 
bag Mażających do okupacyi (Gssupation) 0- 
tem znjdującego się na terytorynm, zbroczo. 
tą kemia powstania. W istocie niedopuszczal- 
traktat to prawnie na podstawie podpisanego 

lay tu niemieckiego. Może pan napisać bez 0- , 
na kag mentowanie to, o czem zapewniam pa- 
ten tegorycznie, to czem zajmowała się konfe- 
Pa Paryska, aby znaleźć sposób, któryby po- 
Ropi Pogodzić konieczność chwilową z posta- 
Pag amg trktatu, że mianowicie do trzech 
C) btia licząc od dnia dzisiejszego, terytoryum 

© fdzię, obsadzi siła zbrojna ententy. 

Oficer Owiec. (PAT) Wrócił tu jeden « wyższych 

Ów z Paryża i oświadczył, że nitychmia- | 


adne protesty Niemiec nie pomogą. 


stowa okupacya Górnego Śląska przez arnłę 
ententy jest postanowioną nieodwołalnie i wszy: 
stkie przygotowania ku temu są na ukończeniu. 
Żadne protesty Niemiec przeciwko naruszeniu 
suwerenności Niemiec nie pomogą, gdyż mate- 
ryał posiadany przez ententę tak obciąża Niom- 
ców, iż za jedyny środek uśmieżenia powstanła 
i przywrócenia normalnych stosunków aznano 
okupacyę. O wkroczenju wojsk gen, Haliera na 
Górny Śląsk z ramienia ententy na razie nie ma 
mowy. Nie wyłącza to jednak możliwości powo- 
łania na Górny Śląsk jakiego oddziału Haller- 
czyków dla skompletowania armii okupacyjnej. 


lęstrzelenie samolotu aiakujątego SOSNOWCA: 


Sosnowiec (PAT). Ubiegłej środy jeden z 
trzech samołotów, które wykonały atak na na- 
sze miasto, został zestrzelony. „Oberschlesischer 
Kurier“ donosi, że aeroplan trafiony został już 
na terytoryum Śląskiem i spadł pod Mysłowica- 
mi. Załoga poniosia Śmierć na miejscu, a samo- 
lot się rozktł. 


—— SŁ 


Kraków, Poniedziałek I września 1919. 


| 


Czesi przy pomocy gwałtów powstrzymuj: | 
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Amerykański dyktator żywnościowy HOOVER. 
EMME 1. (z ać (|| wii 


W sprawie Cieszyna 
sprawiedliwość zwycięża? 


Kraków, 31 sierpnia. 


Jak stoi sprawa Śląska Cieszyńskiego? Gzy 
zapadła w tej sprawie decyzya i jaka? Do tej 


pory nie posiadamy w tym względzie absolu- 
tnie pewnych wiadomości. Przeciwnie, w tak 
doniosłej dla nas sprawie, oficyalne źródła pol- 
skie milczą, czeskie zaś i koalicyjne przeczą, 
jakoby w sprawie Śląska Cieszyńskiego: kon- 
gres pokojuwy. wypowiedział był ostatnie już 


* słowo. f 


Na posiedzeniu międzykoalicyjnej komisyż 
węglowej, która zjechała do Morawskiej Ostra- 
wy w celu przyczyniemią się do podniesienia w 
tym okręgu produkcyi węgla i dla zastanowie- 
nią się nad rozdziałem tegoż, przewodniczący, 
tej komisyi, amerykański pułkownik Goodyear 
oświudczył deputacyi robotników, wysłanej 
doń przez Czechów, że według jego informacył 
kwestya cieszyńska nie została jeszcze rozstrzye 
gmięta. Co się zaś tyczy plekiscytu, to według 
jego Iniormacyj — tego rodzaju rozwiązanie ni- 
gdy nie było brane pód uwagę. 

Pułkownik Goodyear wysłał zresztą — jak 
mówił — telegram do Paryża, w którym ze 
względu na wybuchły strajk, prosi o natych- 
miastowe doniesienie, czy kwestya cieszyńska 
została już rozstrzygnięta, Pułkownik Goodyear 
zwrócił czeskiej delegacyi robotniczej uwagę 
na to, że strajk wywarłby w Paryżu złe wraże. 
nie i mógłby zaszkodzić czeskiej sprawie, Cze- 
si zresztą powinni pamiętać, że 85 proc. produk» 

cyi ostrawsko-karwińskiej przeznaczono dla 
6zesko-słowackiej republiki, a zatem strajk 
przedewszystkiem godziłby w interesy ludności 
czeskiej. 

Delegacya oświadczyła pułkownikówi Goo- 
dyearowi, że strajk — co jest bezczelnem łgur- 
stwem czeskiem — wybuchł spontanicznie, wo- 
bec czego przedstawiciel międzykoalicyjnej ko- 
misyi węglowej poprosił o pisemne sformuło- 
wanie życzeń delegacyi w celu zakoamunikowa.- 
nia ich Paryżowi i wyraził życzenie osobistego 
porozumienia się z robotnikami, 

Na rynku w Morawskiej Ostrawie, wobec 
zgromadzonych robotników pułkownik Goo- 
dyear znów zabrał głos i ponownie oświadczył, 
że według jego zapatrywania wiadomość © 
paryskiem rozstrzygnięciu w Sprawie cłeszyń. 
skiej jest fałszywa, ydyż komisya cieszyńska 
mie posiada a tem dotychczas żadnej oficyalnej 
wiadomości. 


Stu. 2 


Gdyby wiadomość ta — mówił — była praw- 
dziwa, to mówca otrzymałby o tem  relacyę, 
ponieważ codziennie otrzymuje z Paryża spra- 
wozdania o najdrobniejszych sprawach z Kwa- 
stygą cieszyńską związanych, Jako dowód szyb- 
ķiego informowania komisyi o wydarzeniach 
paryskich przytoczył pułkowmik Goodyear fakt, 
iż gdy pokój z Niemcami zosta! podpisany, o0- 
trzymał o tem wiadomość w ciągu pięciu mi- 
nut. Na tej więc podstawie sądzi, że strajk z 
powodu faiszywej wiadomości jest zkyteczny. i 

„Gdybyście strajkowali — mówił — to straj- 
kowalibyście przeciw samym sobie, jak rów- 
nież przeciw koalicyt*, 

W sprawie tej poza przemówieniem pułko- 
wnika Goodyeara posiadany jeszcze  oświad- 
czenie, złożone 28 sierpnia na posiedzeniu ko- 
misyi do spraw zagranicznych w Pradze przez 
czeskiego premiera Tuszara, który w przemó- 
wieniu swem zaznaczył, że „kwestyi cieszyń- 
skiej dotychczas nie zrozstrzygaięłto w sposób 
dofinitywny, że jednak w ostatnich dniach w 
kwestyi tej ajawniły się na paryskiej kqQnfaren- 
cyi pokojowej tendencye anticzeskie*.,, 

Wobec tego ostauniego oświadczenia, donie- 
aienie, pochodzące ze źródeł polskich, iż kwe- 
Btya, Śląska Cieszyńskiego ma być załatwiona 
w ten sposók, iż Polska otrzyma Cieszyn wraz 
z okręgiem i powiaiem bielskim bez piebiscytu, 
plebiscyt zaś będzie zorganizowany tylko w po- 
wiecie frysztadzkim*, jakkolwiek, wobec bra- 
ku oficyalnego ze sutony polskiej potwierdze- 
nia, nie może jeszcze uchodzić za zupełnie pe- 
wną i ściśle odpowiadającą rzeczywistości, 
jest niemniej jednak bardzo prawdopodobną. 


Licząc Się z możliwością, takiego „anticze- 
skiego“ rozwiązania sprawy cieszyńskiej, cze- 
ski minister spraw zagranicznych Benesz we- 
uwał czeskie władze okupacyjne na Śląsku jak 
o tem wczoraj domieśliśmy, do manifestacyi 
przeciw Polakom i kcalicyi, Idzie tu żanonaje 
g wywarcie w ostaigiej już chwili sztucznie 
wywołanega nacisku na koalicyę, aby Spuawę 
cieszyńską rozstrzygnęła nie zgodnie z poczu- 


ciem słuszności i sprawiedliwości, lecz żeby | 
złożyła Śląsk Cieszyński na ofiarę nieokieł- į 


manemu aneksyonizmowi czeskiemu, tak jak | 
to już uczyniła z Niemcami czeskimi, Rusią 
węgierską i Słowaenyzną, 

Wiedzeni żarłoczną chęcią zagrabjenia dla 
Siebie i tego kraju Czesi dopuszczają Gię NAJO- 
hydniejszego 1 najszkodliwszego w skutkach ; 
szantażu na koalicyi, przedstawiają jej bowiem 
wymuszone siłą na Śląsku bezrobocie górników 
polskich, poddanych z ich strony najstragzliw- 
szeiau terrorowi, ma „spontaniczny“ wybuch 
protestu... czeskiego, przeciw pogwałceniu cze- 
skich „praw historycznych*(?) do Śląska! 

Patrząc ze wzgardą na te szałbierstwa, a Z 0- 
burzeniem na tę sztucznie spreparowaną, a 
kolbami karabinów żołdactwa ozeskiego popar- 
tą komedyę czeskiego oburzenia, naród pol- 


ski z niecierpliwością oczekuje wiadomości o j tam w dniu 27 lipca restauracyi 


Z A 


GONIEC KRAKOWSKI 


ostatecznej decyzyi w sprawie Śląska Cieszyń- 
skiego, Spisza i Orawy, wierząc niezbicie, że 
kenferencya pokojowa nie da się szalbierczym 


Numer 256 | 


| machinacyom czeskim sprowadzić z drogi SI 
| szności 1 sprawiedliwości, na jaką w spra 


—okd} 


cieszyńskiej, zdaje się wstąpiła. 


sg slusznie przedłużono wakacye? 


raków, 51 sierpnia. 

R WODE na artykuł Nowej Reiormy 

d. 27 sierpnia br. pt. „Hodowla bezrobotnych“ 

utor zamieszczonego w „Gońcu* autykułu 
M + „Przedłużmy wakacye' przesyła na- 
stępujący ch słów kilka: Pomijając i pod- 
trzymując w zupełności podane w Gońcu mo- 
tywa rzeczowe, uzasadniające zarządzenia, od- 
zaczająć początek roku szkolnego do 16 wrzę- 
śnia br. jako to: Nieustanne deszcze, brak 
siońca, spóźnione zbiory, brak chleba, zmiany 
w porsonalu nauczycielskim i t. p. zauwążam, 
że zarzadzsnie odrączające początek roky do 
15 wrześnią nie jest bynajmniej czems rowem, 
gdyż one „bezrobotne' dzieci, uczęszczające du 
szkół prywatnych, miały zawsze wakacye do 


19 września, a zaczynała się nauka naprawdę | 
koło 15 września. W tym roku zaś ten przywż- i 
lej dzieci „bozropotnych" okejmie także dzieci | 


szerokich sfer robotniczych i Inteligencyi, dzie- 
ci pracujące w polu lub pzzy gospodarsiwie, 

Chodzenie do szkoły w pierwszej 
wrzenia, wśród anormalnych stosunków było- 
by nietylko „hodowią bezrobotnych", ale na- 
wet demoralizącyą, a niępotrzebnem odrywa- 
niem zamożniejszych dzieci od wywcząsów le- 
tnich, a uboższych dzieci od tak godziwej poży- 
tecznej pracy fizycznej, Jakoż w krajach zacho- 
dnich byłej monarchii, a więc i na naszym 
Śląsku Cieszyńskim od 


| 


| 


połowie ; 


szeregu lat viakacye ; 


nawet od końca czerwca do połowy wrześniż 
Od kiiku dni dopiero mamy pogodę. Jeśli 
młodzież szkolna korzystać będzie z tych dw: 
tygodni pogody i słońca, to wobec tej korzyść 
dla zdrowia dzieci, szkoda w nauce będzie mi- 
nimalną, co zresztą jest rzeczą nauczycieli 
Prawda, że mogą być przerwy węglowe, ale 
ferye węglowe anulują motywa do obe 
przedłużenia feryi letnich?! Czy mogą te 
źniejsze dni mroźne zastąpić dzieciom obecn? 
dni lata? 

jest rzeczą tedy władz szkolnych ten wolnf 
czas dwuytygodniowy wyzyskać dla załatwieni 
wszelkich wpisów, egzaminów, dla zpola 
ustalenia personaia nauczycielskiego, as $ 
varalelek, Pè do zupełnego ustalenia poiat 
godzin, Te szystkie czynności nawet w nofe 
malnych stosunkach ' ay często naukę 
pierwszej połowie wiześnią bardzo problemś 
tyczną. I o węgiel, przynajmniej w minimaloń 
ilości, do świąt Bożego Narodzenia, łatwiej 
mogę postarać odnośne czynniki w czasie tych 
przedłużomych feryi. „Dobros 


O . 


Groźba zamknięcia szkół średnich 


Jak się dowiadujemy z kół nauczycięlskieh 
z powodu masowego wyjazdu profesorów 
średnich do Poznańskiego — groz! zamknięci 
kilku zakładów szkolnych w Galicyi, mię 


+ trwają faktycznie od pierwszych dni lipca, & | innemi w Żywcu, w Nowym Targu, I Misjon iip. 


Nowe skandale 


UALEN w Aa 


paskarskie 


Aeroplan w siużbia pasku, = SARUDĄE środków iekarskij 
e, 


Lwów, 30 sierpnia. 

Lektura dzienników"lwowskich zaczyna być 
od kilku dni niesłychanie interesującą. Oto 
niema dnia prawie, by któryś z dzienników nie 
domiosł o nowej aferze j, w którą nie- 
stety wmiesząne aą osobistości ze swiata weęj- 
skowego. 

„Gazeta Paranna' dokonała świeżo odkrycia, 
że nie tylko morze i ziemię ale także I pow'strze 
zdołał opanować wszschwładny pasek, 

Oto kilka szczegółów. 

Istnieje w Tarnopolu 6-ta eskadra lotnieza, 
iw której dzieją się niejedno wymagające wy- 
świetlenia nadużycia. Komendant etj tskadry 
por. S, w czasie jednego pobytu swego we Lwo- 
wie zakupił, jak zdołano stwierdzić, 25 litrów 
bongout oraz 100 kg. kiełbasy, którą przewiózł- 
szy właśnie samolotem do Tarnopola, sprzedął 
niejakiego 


| 


Ćwiertniaka. Być meże, ze to o tym jega lech 
właśnie zamieściło owo pismo tą wzruszająć% 
imprezę. Kielbasa zakupiona we Lwowie kost 


towała 2300 K, sprzedana zaś została za kwotę% | 


3300 K, bongout zaś po dość wygórowanej naw 
jak na dzisięjsze czasy cenie 250 K. 

O innego rodzaju. lez również niezwyśłej bir 
storyi donosi znowu „Wiek Nowy“. 

Opowiada to pismo jak to — kilka dni temi 
wyjechał z Królestwa pociąg szpitalny pod E” 
mendą pewnego lekarza wojskowego. _ Poci48 
przeznaczony był do Czortkowa, a więc przejć 
żdżąć musiał przez Lwów i Stanisławów. 

Żandarmerya lwowska zwietrzyia co się świe 
ci i dała znać do Czortkowa, iż w pociągu t 
jedzie mnóstwo towarów przeznaczonych na p% 
sek. 

Nim pociąg doszedł do Czortkowa nadszadł do 
tamtejszej komendy dworca nakaz przeprow$” 


LISTY Z KRAKOWA X HEN) 


O stałą operę. 


Jak lajkonik, jak rękawka, tak przechowała 
sią w Krakowie tradycya — „sezonu operowe- 
go”. Jest to zabytek owych czasów, kiedy Kra- 
ków zaczynał się przy moście podgórskim, skąd 
za trzy centy tramwaj jednokonny, a od Stra- 
domis dwukonny obwoził przybysza po „całem 
mieście“, aż do rampy kolejowej przy ulicy Lu- 
bioz, gdzie kończył się dla Krakowianina obo- 
wiązek znajomości „rodzinnego miasta“. Po 
drodze mijały koniki tramwajowe na prawo i 
lewo, rozciągające się szeroko pola błotniste i 
ogrody z napisem: „Do sprzedania pod budo- 
wọ“. Z czasem stary Kraków zmienił się na 
Wielki Kraków, przyszedł kres i na koniki tram- 
wajowe, ba, nawet stanął nowy gmach teatral- 
my i zrodziła się potrzeba stworzenia drugiej je- 
szcze sceny. Ale „sczon operowy“ ostał się przed 
„zębem czasu. Historya zapisze to kiedyś na 
chlubę mieszkańców Krakowa, iż w tym czasie, 
kiedy w całym cywilizowanym świecie wichry 
i burze zmialały pleśń i patynę z kultury i sziu- 
ki, oni twardo i nieugięcie stali na straży odzie- 
dziczonej po babce szkatułki potrzeb ducho- 
wych, broniąc jej skutecznie przed zdmuchnię- 
ciem jednego choćby pyłka kurzu z jej powferz- 
chni. 

Tak więc ostał się w Krakowie doroczny sze- 
ściotygodmiowy .sezon operowy". Co tam się 


mieści w tem pojęciu „sezonu“ opery — nie py- 
tajmy. Przejedźmy się po historyi rozwoju ope: 
ry trmwajem jednokonnym (a od Stradomia 
dwukonnym), mijając na prawo i lewo szerokie, 
niezabudowane parcele nowożytnego dramatu 
muzycznego, — a dowiemy się. Ryszard Wagner 
i Strauss — to dia Krakowa „parcele pod budo- 
we“. Saint-Saens? Charpentier? Debussy? — 
to już chyba leży poza rampą kolejową przy u- 
licy Lubicz. 

Ale wojna — och, co ta nieszczęsna wojna na- 
szkodziła! — a zwłaszcza uchodźbwo do Pra- 
gi, Wiednia, Sałzburga i Gracu, zaszczepiła jad 
zepsucia i w nieskażone dotąd dusze szerokich 
rzesz ewakuantów krakowskich. Poprostu ze- 
psuli się! Pomyśleć tylko: ci ludzie nie dojadali 
i nie dosypiali, aby módz zdobyć bilet na „Mei- 
stersingerów", „Nibelungi", „Trystana i Izoldę* 
lub „Elektre“ Straussal... 

Odczuł więc Kraków potrzebę nowych wzru- 
szeń artystycznych także i w tej dziedzinie — i 
domaga się od miasta stworzenia stałej opery. 

Od miasta!.., 

Na tym punkcie trzeba urwać i przejść do no- 
towania realniejszej rzeczy. 
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Dnia 17 sierpnia zakończył się 
krakowski sezon operowy, prowadzony w okre- 
sie sześciotygodniowym przez krakowskie , „JUDE 
warzystwo operowe. W tym czasie odbyło” sie 
54 prezdstawicń dziesięciu tylko oper. Wysta- 
wione więc: „Hałkę* i „Straszny dwór", „Caval- 
lerię'* i „Pajace*, „Cyganeryę" i „Madame But- 


tegoroczny i 


terfly", „Carmen”, oraz „Wertera“. Osobno a 
leży wspomnieć o wystawieniu nowej oj 
polskiej „Doli“ Walewskiego, któa zajęła osb 
tnie cztery wieczóry przedstawień operowyć; 
stanowiąc równocześnie kulminacyjny pun 
nie tylko sezonu tego, lecz wogóle pięcioletnie 
działalności Towarzystwa operowego. Jeżeli 
damy, iż brak czasu nie pozwolił na wystawić” 
nie „Uprowadzenia z Seraju“, „Trubadura t 
„Janka“ i „Fausta“, wyczerpiemy tera sam j 
repertuar Towarzystwa operowego. Sarkazm 
uwagi skierowany może być jedynie pod 
sem tych czynników, które mają obowiązek do- 
starczenia Krakowowi należnej strawy ducho 
wej; — ta sama statystyka w odniesieniu 
Tow. operowego staje się wyrazem najwyższ 
uznania dla zdumiewających rezultatów, j 
Towarzystwo, w niemożliwych pracujące w 
runkach, osiągnęło. Z niczego, literalnie: Z 2% 
czego, zdołała ruchliwa ta instytucya stworz 
krakowską operę, dając spektakle o wysok 
poziomie artystycznym. Bez lokalu własnego "| 
próby, bez kostyumów, bez materyału nutowo 
go, bez orkiestry, przystąpiło Towarzystwo 8 
tegorocznej imprezy i wywiązało się z zadan! 
na ogół znakomicie. Niektóre spektakle po 
LĄ niezatarte wrażenie. Szczyt artyzmu ©, 

iągnęty ostatnie przedstawienia „Pajaców” 
m ek Mokrzycką, Palewiczem, Ja% 
wskim, — szczyt wysiłku osiągnęło Tow. 0, 
rowe w „Dalj“ Walewskiego, wystawione! siłe” 
mił własnemi. 

Ostatecznie jednak operę na miare artysty 
nero zadowolenia mielismy w:zvstkiego P” 
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dzenia rewizyi, bonieważ okazało się, iż komen- 

t pociągu sprzedał już w Stanisiawowis trzy 
Wagony soli pe 70 koron za kilogram, czyli 2 
Miliony 100 tysięcy koron. 

Rewizya przeprowadzona w Czortkowie wy- 
ryłą jeszcze jeden wagom soli, tudzież w in- 
Rych wozach 5000 kg. skóry boksowej na wierz- 
hy, 5000 kg. skóry podeszwowej z pieczęciami 

dlomia, kilka skrzyń najlepszego toaletowego 
Mydła rosyjskiego, kilka skrzyń pasty do obu- 
Wia, 100 par gotowych bucików. damskich, oraz 


Częstochowa, 30 sierpnia. 
W dniu wczorajszym około godz. 10 rano przed 
Wzęjem powiatowym zgromadziły się wielkie 
dumy robotników, którzy juź trzeci tydzień po- 
wieni sẹ pracy, w celu domagania się zapo- 
Móg żywnościowych i rychłego rozpoczęcia 
y. 
Do zgromadzonych przemówił z balkonu kie- 
ik państwowego urzędu pośrednictwa pra- 
y p. Żebrowski, nawołując do spokojnego ro- 
łojścia się zgromadzonych. 
Nastpnie przemawiał na ulicy komendant po- 
bry, p. Belina Prażmowski, zapewniając robot- 
ów, że w najbliższym czasie bezrobotni otrzy- 
Mywać będą zapomogi. 
> Zgromadzonych robotników nie uspokojły 
mowy. W tłumie odezwały się okrzyki nie- 
Zalowolenia, a niektórzy poczęli łamać płot i 
tem przedzierać się do powiatu. 
Wówczas policya dała kilkanaście wystrza- 
ty w górę na postrach. 
Robotnicy wtenczas rzucili się na ziemię. Sko- 
jednak się przekonali że policya strzela do 


Nędza 


Kraków, 31 sierpnia. 
Społeczeństwo ma słuszne i niezaprzeczalne 
Mawo wymagać od wykonaw CÓW 
i i stróżów porządku — bezwzględnego 
Sełniania obowiązków, sumienności i uczciwo- 
i, wszystkich tych cnót, których suma składa 
na zaufanie i wiarę w owe czynniki ładu i 

; dku. 

„Z drugiej jednak strony powinniśmy sobie 
wać sprawę, że ludzie ci, od których się tak 
Wiele wymaga — powinni być tak uposażeni i 
: pieczeni, aby nie tylko mogli spełniać za- 
dania ciężkiego swego zawodu, ale również o- 
„Aywali się zawsze odpornymi wobec licznych 
t poważnych pokus, jakiemi ich mała a. trudna 

karyera jest formalnie najeżona. l 
Tymczasem dzieje się zupełnie inaczej. Stró- 
o BEDE AN 
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Ka naście dni, kiedy orkiestra, złożona ze zna- 
itych solistów warszawskich i krakowskich 
4pstępowała już jako całość, jako tako zgrana. 
8 wtedy właśnie trzeba było sezon zakończyć. 
ty dność w ścisłej ocenie tegorocznej impre- 
Y polega właśnie na konieczności równoczesne- 
Stosowania dwojakiej miary: uzasadnionych 
ny ogów widza i słuchacza, oraz uzasadnio- 
Wied względów na istniejące warunki. O ile 
tj idzie o operę krakowską, był to egzamin 
łą Wząłości, zdany z odznaczeniem; o ile o sztu- 
Z. „za. mało, by żyć, za wiele, by umrzeć“. 
bo ten wszystkiem jednak w Krakowie — już 
dej nEnięciu sezonu — stała opera jest i ist- 
ły œ Jest świetnie wyszkołony chór, są wybi- 
kg otisci, a wśród nich pierwszorzędne siły, 
z ie mnóstwo imstrumentalistów, że star- 
ery dwanaście dobrych zespołów teatral- 
i kawiamnianych, (czem nieobjęci wirtuozi- 
Ry OTZY i profesorowie konserwatoryum i in- 
Izu muzycznego), są zdolni kapelmistrze i 
Rej zowie, są nawet już i kostyumy (niewła- 
Bali» NUtY, a także i — budynek teatralny („A- 
Molak Przy ulicy Zielonej, gdzie mieści się kino 
Ra We). Opera w Krakowie jest, — tylko nle- 
Toy TZEdsławień operowych. Jeśli dodamy, że 
(dy , Perowe w swych obecnych kierownikach 
ki) al Raczyński, Ludwig, Tarnawski, Wa- 
U : 


| jm, Ujawniło nadzwyczajną sumę ruchliwo- 
nę nicyatywy, zdolności organizacyjnych j e- 
"BI, WE. Ę "R 
Mam, 9 Da wielki mak zapytania, jaki sta- 
l A „w kwestyi opery krakowskiej, powinien 
% dozy cay chlej nastąpić „wykrzyknik“ tryumftu 
u realizacyi naszych tęsknot. S. L. 
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Krwawe zaburzenia w Czestochowie. 


Dwie ofiary wystrzału: 1 zabity, drugi ranny. 


sprawiedli- ; 


GONIEG KRAKOWSKI 


wagon zaplombowany z napisem: zawartość — 
narzędzia „chirurgiczne i przybory apteczne“. 

PÓ otwarciu wozu okazały się wewnątrz dwie 
pary zdrowych koni, uradowanych ze świeżego 
powietrza, nie mającego nic wspólnego z chi 
rurgią i szpitalem. 

Wobec tak sensacyjnego wyniku zbadania po- 
ciągu „szpitalnego“ aresztowano komendanta 
jego a sprawą całą zajęły się kompetentne wła- 
dze wojskowe. 


| góry, znowu poczęli atakować powiat. Posypały 
| się nowe wystrzały, których wynikiem było cięż- 
; kie zranienie w głowę przechodzącego z książką 
! meldunkową. stróża domu, Jana Bobrzyńskiego, 
| który zmarł w szpiłalu, oraz iekkie zranienie od 
| rekoszetu jednego z robotników. 

Robotnicy słysząc jęki i widząc rannych roz- 
biegli się natychmiast. Kilku opornych areszto- 
wała połlicya. 

Jak dowiadujemy się z urzędu powiatowego, 
jedna z kobiet widziała jak z okna przeciwle- 
głeęgo domu jakieś indywiduum cywilne strze- 
: lało z rewolweru. Zeznamie to potwierdził oficer 
armii Hallera p. Matuszewski, który był naocz- 
nym świadkiem zajścia. 

Wyjęta z czaszki kula potwierdziła zeznania, 
! bowiem okazuje się, że kula pochodząca z rewol- 
| weru starego systemu, jakich policya nie posia- 

da wcale, zraniła przechodzącego z góry w tyl- 
ną część głowy. 

Zarządzona rewizya u mieszkańców przeciw= 
ległej kamienicy nie dała żadnych pozytywnych 
rezultatów. 
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i upośledzenie straży więziennej. 


Tajemnice murów Św. Michała. 


| Zo porządku społecziego żyją w najgorszych wa 
runkach materyalnych, głodowe ich pensye nie 
! wystarczają absolutnie na wyżywienie ich sa- 
mych i rodzin, a przeciążenie fizyczną, wyczer- 
pującą pracą odbiera im siły. 

Do tych paryasów należą w pierwszym vzę- 
dzie — dozorcy więzienni. 

Uchylmy rąbku tajemnic ponurych kazamat 
Straż więzienna pełni tam dniem i nocą słu- 
żbę, a jak ciężkie są to dyżury, niech świadczy 
o tem ich regulamin służbowy. 

Każdy z nich ma nocną służbę 2—3 razy w 
tygodniu. Służba rozpoczyna się od godz. 6 wie- 
czór i trwa do 12 w nocy, a polega na ustawicz- 
ne mpatrolowaniu korytarzy. Od godz. 12 w no- 
cy do godz. 6 rano jest tak zwane „pełne pogo- 
towie", to zatzy siraznik w całym rynsztunku 
musi być gotów na każde zawołania. Dozorcy 
nie mają. odpowiedniej strażnicy i przepędzają 
ten czas w pierwszej lepszej wolnej kaźni, Bez- 
pośrednio następnego dnia od godz. 6 rano roz- 
poczyna ten sam dozorca swą dzieuną służbę 
zmowu „dzienne pogotowie", trwające z przer- 
wą półtorej godziny obiadowej aż do godz. 6-ej 
wieczór. Dzienną służbę pełni dozorca codzień- 
ow podwójne noene dyżury 2-—3 razy tygod- 
niowo. 

Nadmienić trzeba, że jeden dozorca ma pod 
swą odpowiedzialnością 2 lub nawet 3 koryta- 
rze, każdy, korytarz mierzący po 170 metrów 
długości, a kryjący w swych celach po 120 are 
sztantów, Ludzie ci są zupełnie niedostatecznie 
uzbrojeni, gdyż posiadają tylko tępe szable. 

Wszystkich ich jest obecnie 30, z czego 5 jest 
zatrudnionych stale w kancelaryi. Większą 
część nocy w tygodniu, a wszystkie już dni spę- 
dzają więzienni dozorcy wśród najstraszniej- 
szych warunków hygienicznych, w nieopisanym 
smrodzie i zaduchu, gdyż w korytarzach wię- 
ziennych okien ami drzwi otwierać nie wolno, 
a górnej wentylacyi niema wcale. Narażeni są 
na najzjadliwsze choroby i epidemie, których — 
jak wiadomo — ogniskiem jest więzienie św. 
Michała. W zaszłym roku zachorowało na tyfus 
plamisty 30 dozorców, z czego 9 zmarło, Epide- 
mia ówczesna pochłonęła także lekarza wię- 
ziemnego i 5 pielęgniarek, zajętych w szpitałn 
więziennym, 

| Za tę ciężką, niezdrowa i odpowiedzialną. prá- 
cę pobiera dozorca miesięcznie królewską iście 
płacę 584 koron, licząc w to już wszystkie mo- 
żliwe dodatki, a niejeden ma rodzinę, składa- 
jaca się nieraz z 6--8 członków. 
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Cóż więc dziwnego, że ani zupełnie należycie 
nie mogą spełniać swych obowiązków, a słabsze 
charaktery uiegają pokusie przekupstwa?! 

Władze zwierzchnicze powinny bezwarunko- 
wo zająć się losem upośledzonych  dozorców 
więziennych, a to nie tylko w interesie tych 
pracowników, ale i dla dobra społeczeństwa, na 
którego ciężkich i odpowiedzialnych usługach 
stoją. 


Stracenie ba dytów 
a r Pa LJ 
Ożoga i Wójcika. 
Kraków, 31 sierpaia. 
Od dziewiątej zrana zapełniły się ulice Po- 
selska i Senacka jak też i sama sala rozpraw 
oczekującemi końoa rozprawy przeciw bamdy- 
tom Ożcgowi i Wójcikowi. Z uderzeniem godzi- 
ny 10-iej poszedł trybunał sadu doraźnego z 
przew, r. s. Bosowskim na czele. 
W tym samym prawie momencie rozległ się 
przyciszony pomruk: 
„PROWADZĄ ICH", 
Wprowadzono wszystkich oskarżonych. Uwe- 
ga wszystkich skupiła się na Ożogu i Wójciku. 
Wyrok był przewidzianym; a jednak kiedy 
przewodniczący trybunału wraz z trybunałem 
| powstał z miejsca, celem odczytania go, salę ze- 
iegła śmiertelna cisza. 
„W imieniu Najjaśniejszej 
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Rzeczypospaliiej 
Polskiej etc... wyrokiem sądu doraźnego oskar- 
żeni Ożóg i Wójcik skazani na śmierć przez roz- 
strzelamie. — Wyrok sądu bez apelacyi! Wyko- 
nanie egzekucyi nastąpi w dwie godziny, na ży: 
czenie oskarżonych w trzy godziny po ogłosze- 
niu wyroku. Oskarżeni mogą wyjawić swoje o- 
statnie życzenie. Z galeryi rozległ się przytłumie - 
| ny jęk i płacz kobiety, — może znajomej bam- 
dyty. Twarze oskarżonych pobladły. 
! U Wójcika małe czarne oczy świeciły chorob- 
| liwym blaskiem, zachował się jednak spokojnie, 
— nawet wtedy, gdy dnugi skazaniec Ożóg wska- 
zał na niego: „en winien." 

Na rozkaz przew. trybunału opróżniono salę 

z publiczności, pozostał jedynie trybunał, obroń- 
r cy, sprawozdawcy dziennikarscy. 

Kordon wojska zacieśniał się wokół skaza 
nych. Przew. sądu zapytał o ostatnie życzenia. 
Wójcik nie odpowiedział ani słowa, natomiast 
Ożóg prosił o wódkę 1 papierosy, jak też o odło- 
żenie wykonania egzekucyi do trzech godzin, tj. 
do godziny 1.15. Następnie zaczął zapewniać o 
swej „niewinności“ i niewinności oskarżonej 
matki, brata i żony, wskazując na patrzącego 
zupełnie obojętnie Wójcika: „On winien". Na- 

stępnie pożegnał się ze znajdującemi się resztą 
oskarżonych, których sąd doraźny odesłał przed 
sąd przysięgłych, poczem wyprowadzono ich, 
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WYKONANIE EGZEKUCYT. 


Punktualgie o godzinie 1.15 wprowadzono ma 
plac egzekucyi pierwszego skazańca Ożoga, któ- 
ry w drodze na miejsce śmierci przemawiał do 
publiczności, że jest „niawinny*. Uklęknąwszy 
przy słupku począł się głośno modlić. 

Zawiązano mu oczy... 

Oficer opuścił rękę.. Nastąpiła 


„SALWA”. 


Lekarz więzienny skonstatował śmierć, a arc- 
sztanci złożywszy zwłoki bandyty 
wynieśli z placu egzekucyi. 

Za kilka chwil wprowadzono herszta bandy- 
tów Wójcika. Jak na sali rozpraw, tak i tutaj 
zachował się zupelnie spokojnie. Bez słowa, pod- 
szedł do „stupka“; przechodząc koło kapelana, 
pocałował go w rękę. 

Na rozkaz oficera, żołnierze podeszli bliżej. 

Głuchy odgłos strzałów. w przygotowanej 
trumnie zamknięto na wieczny spoczynek hor- 
szta „bez ręki". 


CO OPOWIADA ŚWIADER EGZEKUCYI? 


Z niewypowiedzianem uczuciem grozy i de- 
presyi udałem się wraz z napływającą tłumnie 
publicznością na miejsce egzekucyi. Jest to ma- 
ły placyk obok więziennego podworca zamknię- 
tv szcze!nie ze wszystkich stron murami. Od 
strony wejścią skazańców widne były zasunię- 
te 2 białe heblowane trumny z czerwonymi 
krzyżami, których również i przechodzący obok 
delikwenci nie mogli nie zauważyć. 

Jakaś ciężka, duszna atmosfera zawisła nad 
głowami. Anioł-mściciel, anioł śmierci zdawał 
się wzlatywać w tych miejscach. Panowało gro- 
bowe milczenie... W tej chwili wszedł na plac 
stracenia pierwszy zbrodniarz Ożóg bez kajdan. 


do trumny, 


Yei 


Przekleństwo z za Oceanu. 


zupełnie swobodnie, za nim posiępował dozorca 
więzienny i 4-ch żołnierzy. 

U słupa, gdzie egzekucya odbyć się miała 
oczekiwał go już ks. kapelan więzienny. Ożóg 
zuchował się zupelnie obojętnie wobec słów ka- 
Mama, w ręku miał owypróżniouą dopiero co 
flaszkę z wódki, którą rozbił o ziemię. Przed 
słupem zaczął mówić w te słowa: 

„Szanowna publiczności!.. przepraszam, ale 
Bądźcie 
zdrowi panowie koledzy, żegnam was i żegnam 
świat cały... 

Chciał jeszcze dalej mówić, atcli jeden z więź- 
niów, któremu to poruczono — podbiegł, zawią- 
zał mu chustką oczy i odskoczył, Ożóg przykląkł 
sam na jedno kolano i zaczął isę modlić i w tej 
samej chwiii przybliżyi się z naładowenywi ka- 
rabinami żonierze... Salwa i zbrodniarz padł 
twarzą na ziemię. W parę minut przewrócono 
go na wenak, lekarz więzienny zbadał puls i 
śmierć skonstatował. Przyniesiono trumnę i u- 
mieszczono w niej zwłoki. Tymczasem jeden z 
więźniów zasypał ślady krwi po zabitym — a 
już arugi ponury kondukt śmierci nadchodził. 

W ten Sam sposób został siracony i Wójcik, 
który okazywał stosunkowo więcej skruchy i 
żalu, rozmawiał z księdzem i pocałował go w 
rękę. Przed śmiercią zdołał jeszcze krzyknąć: 
„Bądźcie zdrowi koledzy, bracia!" 

Kgzekucya ta, jej bezlitosny zimny ceremo- 
nial — wywarła na mnie straszne wrażenie, 


OSTATNIA PIOSNKA I WYZNANIE 
SKAZAŃCA. 


Ożóg do ostatniej chwiłi w dobrym humorze 
t pełen fantazyi nucił sobie przez korytarz na- 
więpującą piosnkę, którą jeden z dozorców na 
prędce zanotował. 

Brzmi ona tak maniejwięcej: 

„Z kół rodzinnych moich drogich 
Powstał dla mnie wróg 

Moja żona jest sierota 

Dziś jej został Bóg! 

A ja ginę z moich braci 
Policzonych czterech kul — 

Źle, żem nic nie wyznał żonie, 

Za to cierpię bół! 

Dzisiaj ginę za mordersiwo 
Żegnam krewnych i braterstwo, etc. 

Zbrodniarz À 
PRZYZNAŁ SIĘ PRZED PROKURATOREM I 


DOZORCAMI PRAWIE BEZPOŚREDNIO 
PRZED ŚMIERCIĄ DG CALEGO SZEREGU 
ZBRODNI, 


zupełnie dotychczas nieujawnianych. 

I tak w Chybiu obok Dziedzic zamordowali z 
2 zydów i 2 żydówiki i zrabojwałi 9000 K, w roku 
1918 obrabowali księdza we Wieliczce z 16.000 
kor, w Wieliczce w tymże samym ozasie obwar- 


"powali budnika kolejowego na 6000 kor. 


Kupujcie Polską Pożyczkę Państwową! 


JERZY MALEWICZ. 


POWIEŚC Z DNI OSTATNICH. 
—_Ą— 


Lucyan — Jerzy machnął tylko ręką zamiast 
odpowiedzi. Był tak ogłuszony niespodzian: 
że nie mógł zebrać myśli ani zoryentować się 
we własnych uczuciach. 

Sam nie wiedział, czy jest zły czy ucieszony 
czy przeważa w mim trwoga, wstyd: czy jakieś 
ciepłe, radosne rozczulenie.., , 

Matłtosza niegdyś lubił bardzo... pomimo tyłu 
tat rozłąki wiązały go z nim wspomnienia buj- 
nej pierwszej młodości i rozhukanych wybry- 
ków, które Matłosza wykoleiły wypychając go 
zə gzkoły i domu rodzicielskiego na ulicę, a dla 
Osieckiego skończyły się jeszcze fatalniej — wy- 
myciem z ojczyzny, rodziny i imienia uczoiwe= 
go... 

Wspomnienia smutne.. zgrzytliwe a jednak 
niepozbawione uroku, jak echa dawno przeży- 
tej, burzliwej wiosny... Huragan połamał, poni- 
szczył kwiaty, płatki rozsypał po szerokim świe- 
cie, ale nie zdołał zniweczyć całkiem ich zapa- 
echu.. Matłosz snać odgadując go położył mu 
rękę na ramieniu i rzekł cichym, wnikliwym to- 
nem: 
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Przygnało cię, tutaj, bracie, przygnało... 
Chciałeś choć zobaczyć... Żle ci tam było, co?... 
Jerzy skinął głową, nie podnosząc oczu, 
— Tak... tak... pamiętasz, Jur. tę starą piesen- 


ke... , 
Zanucii głosem milym dźwięcznym. ale w nie- 
których torach już trochę chrypłiwym, tak jak 


GONIEC ERAKOWSKI 


Straszne stosunki na 


Numer 238 


stacyi Grzegórzeckiej. 


Nieszczęśliwy wypadek. — Koła pociągu miażdżą nogę podróżującej kobiety: 


Kraków, 31 sierpnia. 

(T) Z powodu wadliwego urządzenia peronów 
stacyjnych, jak również małej iiości kursują- 
cych pociągów, na naszych stacyaci kolejowych 
odbywają się istne sceny z Dantejskiezo Piekła. 
Wielokrotnie podnosiliśmy kwestyę braku na- 
leżytego dozouu i niewystarczającej kontroli na 
tutejszych dworcach. Ścisk i natiok, spowodo- 
wany takiemi siosunkami, były już niejedno- 
krotnie przyczyną. śmierci lub kalectwa podró- 
żujących osób. 

Nie to jednak nie pomaga. Nieporządki, panu- 
ją na naszych dworcach w dalszym ciągu. Oio 
znów dziś nowy wypadek. 


Wstrząsające do głębi nerwami waika 
między obowiązkiem a szlachetną mi- 
łością młodej, bogatej, lecz nad wy- 
raz nieszczęśliwej kobiety, stanowi 
treść najnowszego dramatu w 5-ciu 


aktach. 
NIEWOLNICA 
PRAWO DO ŻYCIA 


CZYLI 
który z niebywałym powodzeniem wystawia 
obecnie 


Kinoteatr „ SZTUKA” 


Hotel Saski, uł. św. Jana 6. 


Ponadto szereg innych prześlicznych 
zdjęć i obrazów. 


LORD JEDNODNIOWY 


oryginalny film amerykański, dramat, 
którego nie było 


W „UCIESZE. 


do niedzieli wiącznie, potem prolon- 
gowany do „Promienia”. 


to zwykle słyszy się u ludzi, używających dużo 
alkoholu: 

„Oj miłać ta strona, 

Gdzie słoneczko wschodzi 

Lecz każdemu ta najmilsza, 

Gdzie się kto urodzi... 

Bogdaj się święciła 

Ta rodzinna strona. 

Miłać ona miła 

Jak wiosna zielona...“ 

— E! co tam... Do czorta z sentymaniami!... 
W twoje ręce!... Napij no się. zaraz ci się w gło- 
wie rozjaśni!t.. Weale nienajgorsza wódko, bo 
tu dla mnie mają względy... Pit.. 

Wychylił jednym haustem swój kieliszek, czu- 
prynę palcami przegarnął, a potem widocznie 
przez roztargnienie sięgnął po wódkę, której to- 
warzysz nie dotknął jeszcze.. Wysączył czerwo- 
nawo-złoty płyn do ostatniej kropli i znowu po- 


xclejkę... 

W tej chwili Osiecki spostrzegł Stanisława 
Nurczyka, który stojąc niedalego drzwi rczglą- 
dał się na wszystkie strony... 

— Słuchaj, Józek, ja mam tu teraz do pomó- 
wienia z jednym kolegą z pułku... A z tobą 
chciałbym się spotkać, o tak, aby można było 
pogadać swobodnie... Naznacz czas, miejsce... 

— Zatem jutro — w tym podłym lokalu przed 
południem o jedynastej!.. Wtedy tutaj jest dość 
pusto, bo paskarze dopiero później sio schodząt.. 


No, servus. bywaj!.. A nie dmuchnij przypad- ; 


kiem z Krakowa, bo co bylo, a nie jest i tak da- 
lei... 
Matłesz powrócił teraz do stołu, przy którym 


polityczne, wykonywującego przy tem ruchy 
| 
| 
l 
i 
t 
Í 


O godzinie ? po południu do pociągu, przybił? 
wającego na stację Grzegórzecką, tium ludz 
cisnął się do wagonów. Ewa Serhandówna, la 
20, krawcowa z Dąbrowy, nie mogła dostać SIŁ 

| Z powodu ścisku do wagonu, Pociąg już ruszy” 
a. spiesząca się kobieta usiłowała skoczyć na 
płatformę, gdy nagle poślizgnęła się i upadła 
pod koła jadącego już pociązu. Pociag natych* 
miast zawzymano —- jednak z pod kół wydoby* 
to rdeszczęśiiwą ze zmiałdźonę noga. | 
|  Wezwane Pogotowie odwiozio nieszczęśliwe 
w stanic bardzo ciężkim do szpitala powszech* 
nego. 


z pamine m EIRP 
' Chwila bieżąca. 
Kalendarzyk. 


Św. Rajmunda 
Wschód słońca 5*36 
Zachód słońca 7'13 
Długość dnia 14'30 
TEATR IM. J.1L. SŁOWACKIEGO 
Dziś: „Śluby panieńskie", 
TEATR POWSZECHNY: 
Dziś popołudniu: „Czartowska lawa“, 
Wieczór: „Chorześniak wojenny”. 


Paluny cukier zamiast herbaty 
k dziwne praktyki w kawiarniach krakowskich. 


Piszą nam z miasta: f 
Rzecz to powszechnie znana i wiadoma, że 
Krakowianie są bardzo cierpliwi i potulni, je 
dnak te ich cnoty można dopiero ocenić w PE" 
ni, jeżeli się obserwuje z jaką anielską pokofś 
znoszą szykany i wyzysk krakowiskich kawie” 
rzy. Lekceważenie z jakiem panowie właścicić” 
le zakładów „filamtropijnych* gdzie szklanech 
ka lichej cykoryi z odrobiną chrzczonego mlekś 
kosztuje koronę. a wygnieciona, brudna bułke 
wielkości orzecha włoskiego 70 hal. — traktuj% 
konsumentów przechodzi już poprostu wszełś 
kie gramice. : 
Wczoraj w „Esplanadzie“ gość pewien, czuja 
się niedyspomownym, zażądał szklanki mo 
herbaty. Kelner przyniósł mu szklankę, pelnė 
płynu, kolorem istotnie przypominającego hor 
ba: 
| 


— No przecież dali porządną herbatę — mó” 
wi z zadowoleniem gość, ale piekne złudzeni 
jego trwa krótko, bo skoro tylko skoszt 
żądanego nektaru, przekonał sie. iż ów napój 
jest niczem innem jak tylko ciepłą wodą 
barwioną pałonym cukrem — bez żadnej WO 
góle domieszki herbaty... Tego już było za dużo 
nawet jak na cierpliwość krakowskiego kow 
sumenta!.. Gość zrobił awanturę i ostatecza!ć 


p" 


siedziało kilku mężczyzn, żytułowanaych przej 
kelnerów redaktorami. Przyczepił %tą odrazu 
do wysokiego chudego mlodzieńczyka w b 

klach, wygłaszającego z namiętnym zapałem. 
miną przemądrzałego dziecka jakieś wskaza E 


niespokojne, jakby nie wiedzial, co ma począć 
z nazbyt długiemi rękami i nogami. A 
— Doktorku, dobrze doktór gadasz, ale pić pi 
umiesz... To już jest feler organiczny, na to 3% 
den doktorat nie pomoże!... 
— Czego wy chcecie od mojego doktoratu? f 
próbował bronić się młodzieniaszek — jeżeli 
zdobyłem dyplom, to nie znaczy to wcale, abyńoj 
— ..Stał się mydrzejszym... Bynajmniej, to 
na jotę.. I jeżeli zaraz nie postawisz czego» 
powiem nawet żeś zgłupiał... = 
Dziennikarze zaczęli się śmiać, a młodociań:” 
doktór poczerwieniał, zdawało się, że wybuch 
nie gniewem, ale po któtkiej chwili uspokci 
isam się uśmiechnął: riet 
-= E! ktoby się tam z Józkiem događat.. W 
wracając do kwestyi reformy agrarnej... y 
— Chłopcze, przestań wiercić dziurę!» 
skończysz stantwczo na dementia 
Uszami już mi się wylewają te kwestye, 5 
wy, reformy i inne piły —- jęknął iegomoś 
po literacku wcale okrągły, pulchny, za 
czern 


t sił 


-— Możebyśmy tak porozmawiali o ip 
TENIS o 

—- © kobietach co? — wiwącił starannie 
ny i uczesany mężczyzna, młody jeszcze, 
twarzy przeżytej. pooranej przedwczesnem: 


zdieani, w kiórej oczy duże, ciemne, mady 
i 


ubre 
ale 0 
DA 
szszące świeciły jak próchno w stoczenom rz 

| rcbaki drzewie, 4 
$ (Cisg dalszy naslaP** 


n 
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przyniesioo mu coś, co po części przypominało 
smiakiem i zapachem herbatę. Nie iepiej dzieje 
się też w innych kawiarniach. Można obejść 
wszystkie, a nie dostamie się szklanki porzą- 
dnej herbaty. W jednej podadzą słomkową- | 
żółtą wodę, w drugiej wywar ze „zgniłego sia- | 
na. w trzeciej jakieś wstrętne ziółka itd.. A 
I 
| 
Landru i fatalna trzynastka. 
(Nem) W czasie ostatniego przesłuchania u | 


dzieje się to w czasie, kiedy już na brak her- 
Sędziego śledczego Lamdru skonfrontowano ze ' 


baty absolutnie narzekać nie można, bo ma ją 
na składzie każdy sklep kolonialny i to w ce 
nie od 70 do 20 K za kilo. Kawiarze nietylko 
ża nie obniżyli w swych iowaiach cen herbaty, 
ale podają gościom jakieś obrzydłiwości nie 
z herbatą nie mające wspólnego. Publiczność 
krakowska — jak już nadmieniono, jest niesły- 
chamie cierpliwa. ale może panowie „dobro- 
czyńcy zechcą pamiętać o przysłowiu: że „pó- 
ty dzban wodę nosi, dopóki się ucho nie urwie, 
— 0 —— 
Socyalista niemiecki przeciwko 


nieograniczonej socyalizacyi. 


(m-m) Edward Bernstein, jeden z patryar- 
chów niemieckiego socyalizmu, odegrał na Kon- 
gresie międzynarodowym w Lucernie rolę „dzi- 
kiego“. Nie przyłączył się ami do większości 
ani do mniejszości, zachował zupełnie odrębne 
stanowisko, nie wahając się wypowiadać nie- 
kiedy prawd, wykraczających daleko poza ra- 
my partyjnego doktrynerstwa. 3 

W wywiadzie z korespondentem „Neues Wie- 
mer Journal“ Bernstein oświadczył co nastę- 

uje: ' 

w Niemcy nie mogą stać się republiką 80- 
cyalistyczną z tego prostego powodu, żo socya- 
lisci nie tworzą w narodzie niemieckim więk- 
szości. Niemcy mogą być tylko republiką de- 
moknatyczny o silnej oryentacyi socylistycznej, 

— Nie wierzy pam zatem zł szybką socyali- 
zacyę przemysłu niemieckiego? 

— ÓW socyalizacyę nieograniczoną, ślepą, ab- 
solutnie nie!.. Zależy mi ną tem, aby nie uni- 
cestwiać lekkomyślnie przemysłu prywatnego, 
albowiem w życiu ekonomicznem potrzeba te- 
raz więcej niż kiedykolwiek ducha przedsię- 
biorczości 1 inicyatywy prywatnej. Fo nie po- 
ra na dokonywanie ryzykownych eksperymen- 
tów. Dobre strony metod kapitalistycznej pro- 
dukcyi nie mogą być nagle wyeliminowane bez 
paważnych strat dla przemysłu niemieckiego, 

—0—— 
Hindenburg ma zostać prezydentem 
republiki niemieckiej |... 


(m-m) „Neues W. Journal“ donosi z Berlina, 
Że wydział niemieckiej partyi ludowej odbył 
zebranie, na którem omawiano sprawę wybo- 
ru prezydenta republiki niemieckiej. Zebrani 
orzekli jednogłośnie, że dla wszystkich praw- 
dziwie po niemiecku czujących zarówno męż- 
czym jak kobiet jedno tylko nazwisko może 
wchodzić w grę: nazwisko to brzmi Hinden- 
burg! Obowiązkiem narodu niemieckiego jest 
zaofiamowamie tej najwyższej godności wodzo- 
wi, której tak wielkie w czasie wojny położył 
zasługi dla kraju. 


Tajemnica dmit oficera w Poczdamie, 


MASOCHISTYCZNE SAMOBÓJSTWO. 


(m-m) Berlińskie pisma doniosły o śmierci 
porucznika Pliskowa, którego znaleziono z za- 
ciśmiętą ma szyi pętlicg. Wezwany jako ekspert 
kierownik Instytutu dia nauk o życiu płcio- 
wem dr. Hirschfeld wyjaśnił, że nie zachodzi 
tu ani wypadek mordu, ani umyślnego samobój - 
stwa, ale śmierć ma za tło zboczenie seksualne. 
Porucznik był masochistą, i poddawał swe cia- 
ło rozmyślnie różnym udręczeniom. Zacisnął 
òn pętlę koło szyi w celach automasochistycz- 
nych i nie mógł się już z niej uwolnić, 

a 


Zazdrosny hrabia i pokojówka. 


(mm) W miejscowości Samtonay les Baras 
donosi „Figaro*, niższy urzędnik kolejowy Jó- 
zet Laurencet zginął tragiczną śmiercią zabity 
przez swego rywala. hrabiego de Dre'a. Lauren- 
tet tydzień temu ożenił się z piękną dziewczy- 
na Marią Bercier, która poprzednio przez dłuż- 
Szy czas pełniała u hrabiego obowiązki poko- 
jówki. Hrabia zakochał się w służącej i usiło- 
wał zdobyć jej wzajemność, ale rozsądna dziew- 
czyna odrzekła mu: 

— Panie hrabio, jestem uczciwą dziewczyną... 
Kochanką pańską nie będę, a żoną być nie mo- 
Bę.. Proszę mnie więc zostawić w spokoju..: 

W kilka miesięcy po miłosnem wyznaniu 
hrabiego Marta pszła za mąż zą swego koleja- 
rza, Po ślubie młoda para uznała za stosowne 
złożyć dawnemu służbodawcy Marty wizytę, 
Hrabia przyjął nowożeńców uprzejmie, kiedy 
lednak ci żegnali się już z nim, wyjął rewolwer 
Z kieszeni i strzelił do Laurenceta, kładąc go 
trupem na miejscu. 


GON:EC KRAKOWSKI 


stróżką z ulicy Etex Marya Talon, która twier- 
dzi, że widziało go w towarzystwie kobiety nie- 
zwykłej piękności, która wszakże nie podobna 
była do żadnej z zaginionych „narzeczonych“, 
— Niechże pani takich rzeczy nie opowiada, 
woła Jandru — bo zaraz mi będą chcieli wmó- 
wić, że i tę zabiłem... Tuzin cały — to już chy- 
ba wystarczy.. A zresztą trzynaście — to fatal- 
Ra cyfra, która przynosi nieszczęście!.., 
——0— 


Interwerncya zbrojna w Stanach 
Zjednoczonych w Meksyku. 


(m-m) „New York Sun“ donosi z Waszyngto- 
nu, że plany zbrojnej interwencyi Stanów Zje- 
dnoczonych w Meksyku są już we wszystkich 
szczegółach opracowane. 

a S 

(T) NIEDZIELA, Piękna jesieù polska zbliża się 
zwolna na nasze łany i pola na nasze lasy i góry 
Sine w mgie cudownej jesiennej posiwiały maja- 
czące. To dobre życiodajne słońce, łagodnieje już 
i matowem złotem, hafiuje nasz polski jesienny 
krajobraz. 

Babie lato: 

Nici długie, białych, delikatnych pajęczyn lecą 
w dal gnane wiatrem, 

Również jak wieś poiska, i miasto nasze ma 
swoją piękną porę jesienną pełną jakby smutnej 
melancholii. Pismty krakowskie jak zawsze oży- 
wione, Obecnie poczynają  silniejszem  pulsować 
życiem. Powracają leinicy z badów, z wilegiatur 
Z „świeżego powietrza“, Ludziska wydali dużo pie- 
niędzy, poirytowali się trochę na nasze koleje, na 
naszych rodzimych paskarzy, ale w rezultacie za. 
dowoleni, bo łyknęli trochę „świeżego* powietrza 
i mleka, czego u nas (jednego i drugiego brak) 
daje się odczuwać, Panowie po powrocie idą po- 
kazać się w swej kawiarni i tam dyskutują i dy. 
skutują bez końca. 

Wczoraj nasze miasto obok jesiennej pogody mia- 
ło jeszcze jedną przyjemność. Przyjemnością tą 
jest sensacya: Stracono wczoraj dwu niebezpiecz- 
nych bandytów. 

Każdy kto mógł blegnął do Sądu by oglądać 
„bohaterów* dnia, i obserwować _ „psychologiczne* 
zmiany odbijając się na twarzach idących naśmierć 
skazańców. 

A wieczór po dniu pełnym wrażeń zasiadłszy w 
handelku przy bombce mówił jeden drugiemu: 

— Panie dobrodzieju, to robi na człowieka stra- 
szne wrażenie; taka śmierć panie dobrodzieju| 

Poczem wychylił bommbkę do dna i poszedł spać do 
domu, 

—oo— 

DZIŚ ZBIÓRKA, Magistrat zezwolił Towarzystwu 
„Domu rałodzieży szkół średnich* w Krakowie, na 
urządzenie dnia 31 sierpnia 1919, a w razie przen 


szkody dnia 1 września 1919 dobrowolnych składek: 


pieniężnych na cele pomnożenia funduszu budowy 
Domu dła młodzieży szkół średnich, Składki zbie- 
rane będą po ulicach i placach miasta, zwłaszcza 
przed gmachami szkół średnich męskich, oraz po 
większyh lokalach restauracyjnych, 

(T) UCIECZKA ESKORTOWANEGO ZŁODZIEJA. 
Wczoraj pociągiem zdążającym z Wadowic do Kra- 
kowa eskortował żandarm znanego i noiorycznego 
bandytę Jana Czerniochowskiego, aresztowanego za 
różne sprawki w Wadowicach. Podczas podróży, 
zmęczony złodziej uprosił pokornie litościwego żan- 


darma, by pozwolił mu oddalić się do miejsca u- ; 
stępowago. Żandarm uczynił zadość prośbie rze- . 


zimieszka, rozkuł go i podprowadził pod owo żą- 
dane miejsce. Gdy po długiej już chwili nie po- 
wracał, żandarm zapukał „dyskretnie“ 
Nikt jednak nie odpowiadał, Okazało się, że spry- 


tny łotrzyk przez okn ubikacyi wyskoczył w cza- | 


sie biegu pociągu i zniknął, zostawiając w „kupe“ 
złoty zegarek i kapelusz, 


(T) KRADZIEŻ DLA PRZYJEMNOŚCI. Wczoraj : 
aresztowano Antoninę Marchewkę, 1. 18, która o- ` 


kradła z mieszkania Elżbicty Wójcik w Morawii 


koło Mogiły (pieniądze były za obrazem) 1200 K. ; 
Żądna użycia złodziejka roztrwoniła prawie wszy- , 


stkie pieniądze na przyjemności i kupiła sobie przy- 
tem nowe buty za 180 K. 
—0— 


WSZYSCY DZIERŻAWCY MŁYNÓW zechcą we 


własnym interesie zwrócić się do „Koła Młynarzy* ; 
Lwów ul, Boimów 3 celem podjęcia akcyj w spra- ; 
wie przemiału, taryfy, odszkodowań odbudowy i. 
podać dokadne w tym Kierunku daty, Zgłoszenia , 


powinny nastąpić najdalej do 15 września br. 
—-D — 


„SZCZUTEK" w ostatnim numerze przynosi ob- 
fity materyał 
Wyróżnia się mocny wiersz wstępny o 


bym“, dalej „Majaki waryata*, wydobyte z notatek 
członka komitetu zwalczania lichwy, nadto szereg 
doskonałych dowcipów na tematy aktualne, zaró- 
wno z frontu, jak z „tyłów“ krakowsko-lwowsko. 
warszawskich. 

—0— 


ZMARLI W KRAKOWIE. W dniach 28, 29 i 30 
bm. zmarli w Krakowie: Apolonia  Bałankowa 
wdowa l. b 

Tadeusz Hoffmann, 1. 11 ucz. IV kl. posp. 

Wojciech Feliks ł, 22 podporucznik 6 p. artyleryi, 


Ceduła kursowa Giełdy krakowskiej 
z dnia 30 sierpnia 1919 r. 


sama Ządane 

K K 
Marki pclskie. . . . . . . « . . . 195— 205— 
Marki niemieckie po 100 M. i 1000 M. . 242— 252— 
„. niem. drobne . . . o „|W.pEZE „= 
Ruble carskie po 100 Rb . . . . . . 217—- 223— 
5 »  dFODNE. . ma ame « « (208—* 213— 


m A 


do drzwi. ' 


literacko-satyryczny i ilustracyjny. , | 
Śląsku, ! | 
świetna satyra aktualna wierszowa B. Hortza „Gdy- ` 


Su, B 


NIADZSŁANE. 
SLUB. 


Dnia 23 go sierpnia odbył się w kościele OO. 
Karmelitów na Piasku ślub panny Maryi Justy- 
niakównej z panem Stanisławem Wojtygą. 


PRYWATNA SZKOŁA PRAWA 
= £. ABDERNANA 


KRAKOW, Straszewskiecggo 6, li. p. 
naprzeciw Uniwersytetu od 3—4. 
Rozpoczyna w najbliższym czasie nowe kursa i 
lekcye zbiorowe (2—3 słuchaczy) i indywidualne. 
Wypożycza materyał naukowy w całości i czę- 
ściami. Dla zamiejscowych i zajętych biurowo 
system korespondencyjny. 


|: |. A a 
Chlorku wapiennego 
większą ilość ma do sprzedania zaraz Małopolski 
Związek Garbarzy, Kraków, ul. Floryańska L. 32, 
AZ OCE 


Artystka operowa 


MARYA KOZŁOWSKA 


powróciła ze Lwowa i rozpoczęła na 
nowo lekcye śpiewu solowego. 
Próby głosów od godziny 11 do 1-ej. Rynek 


13, il. piętro. 


Uiatkiikatysięc koron 


za wyszukanie lokalu na biuro, składającego 
się z dwoch lub trzech pokoi. Zgłoszenia 
pod „GWIAZDA“ do Biura ogłoszeń „LOT“, 

Kraków, Rynek główny 7—8 


Ludwika Marek Onyszkiewicz 


rozpoczyna iektye spiewu 1 września. — Wpisy 
przyjmuje od g. 10—1 i od 3—5. Karmelicka 7. 


KAUCZUK DENTYSTYCZNY 
piytka keron 25— 


(TANSŁAW BARAN i S-in, leków, (ankowoka 


a mni I ZEE DAE A AE OZ A BĄKA 


M O O NE 
e] 


(w oryginal. butelkach) 
jest naszym 


$ arail 
trunkiom nezołowym, 
Fabryka miodu „Za- | 
globa“, spółka z ogr. | 
| poręką, Kraków, 


W nakładzie Księgarni J. CZERNECKIEGO W KRA- 
KOWIE ukazała się niezwykle interesująca rzecz 
pod tytułem: 


Didfówa a uruchomienie gospodarstwa 
Społecznego w Polsce 


014Z 


Centralny lmsiytet Kredytowy Państwa Polskiego $ 
napisana przez wybitnego ekonomiste Dra ROGIERA 


BATTAGLIĘ. — Do nabycia we wszystkich Księ- 
garniach. 


300709, PPPFEP 


| Czas odnowić przedpiałę 


Str. 6 ye pz GONIEC ERAKOWSKI 
tmincia mary -nolekish pa lini 
Kaelig Aun KONIU Hi (il [l ld. 
Gala lima Zórucza uk pasmem požaru, — Beziiłosne 


mordowanie ludności polskiej. 


Kraków, 31 sierpnia. 

(?) Od osoby FP ze wszech miar zaufania, 
świeżo przybyłej z Vodoia dowiadujemy się, że ; 
ostatniini czasy wejska nasze cofnęły się, ri. | 
ślej mówiac, cofnięte zoziały na mii Zbrucza | 
ku padwałeczyskom Kez żadnej widocznej Eu | 


czem, którym to pasem nikt formalnie dziś nie 
zarządza i nad którym nikt opieki nie rozciąga, 
to resztki jaziejzoiwiek kultury rolnej £ pe- 
ziysłowej zginę kczpowzotnie. Opuszczenie tego 
chbszaru przez wojska polskie grozi Polakom 
tamtejszym strasznym wprost łosein ze strony 
grasujących tam rozbójniczych band. Świeżo 
naprzykład w Łąkach nad Zbruczem cała Ti 
na państwa Trzebińszieh, wraz za slużką I ' 


temu npotrzekły., W ten sposób znów obszerny, 
całkiem bezpański, pas ziemi pađnie ofiarą csta- 
tecznegoa spustoszenia i kesłyalstwa dzikich 
hord, suczujących po całem Podolu, Gawęiw o | cya!iełazni, w liczkie kilkumasta esób Kanaf w 
jakiejś regularnej armii Petlury, czy innych uz- , majątku tym otsszona i wymordowana, “jatok 
działach godnych nazwy wojska są wierutną | cely puszczono z dymem. Krew naszej braci wo- 
bajką. Wciska Petlury, io calkiem luźne birdy, | ła do Polski o pomoc i ratunek, tymczasem woj- 
które ratują, mordują i paią bez żadnej ihosi, | ska te, nie wiadomo z czyjej przyczyny, nietyi- 
tak, iż dzi: linia Zbrucza przedstawia, po ʻi | ko nie idą naprzód, ale opuszczają nawet te ob- 
nięciu wojsk polskich, jedno pasmo dymu i p3- | szary, gdzie dzięki ich pobytowi nasiał już ku 
żaru, Jeżeli wojska nasze nie zajmą w najbliz- ; rozradowaniu ludności ład i porządck i gdzie 
szym czasie przynajmniej Kamieńca Podolskie- | życie poczęło już płynąć normlanym torem. 
go i całego najżyźniejszego peso Ak Zbru- | 

x - 


Niemcy spis skują z bolsze sikami 
przy pomocy samolotu - olbrzyma. 


Lwów. (PAT) „Gazeta Wieczorna“ donosi, że | i zabrać ze sobą 4 tysiące litrów benzyny. Zao- 
stwierdzono, iż między Wrocławiem a jednem | patrzony jest w pięć śrub i przebywa na godzinę 
z miast rosyjskich, znajdujących się pod rząda- | 110 kilometrów. Wznosi się na wysokość 4 ty- 
mi bolszewików, kursuje olbrzymi samolot, no- | siące metrów i ma stacyę telegrafu iskrowego. 
Bzący nazwę „Deutsches Riesenfinyzeng-Bran- | Jeżdżą nim agitatorzy holszewicey, 
denburg". Może on pomieścić kilkanaście osób 


Tajne knowania Niemców przeciw Polsce 
i koalicyi w Warmii i na Mazurach. 


hWkrszawa (telef). Z Olsztyna nadeszły tu , jemy do życia tajną policzą, iora rozickuje się 
wiadomości, które dają pewne wyobrażenie o | we wszystkich miejscowościach Warmii 1 Ma- 
środkach, jakimi posługują się Niemcy w pra- | zurów. Do policyi tej powołuje się tylko wysłun= 
cy plebiscytowej. Niemieckie „Armeekcmando | żonych, zasługujących na zaufania oficerów 
Nord“ i „Geheime Feldpolizei* wydały następu- niemieckich, którzy pobierać bedą od 5—7 tysię. 
jące rozporządzenia poufne: cy marek. Mają ori przeciy/działać propagan- 

„Zachodzi obawa, że ententa będzie chciała | dzie polskiej“. 
Prusy Wschodnie polonizować, dlatego pawel- 
a GE "RCK 
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Denikin z góry anektuje dla Rosyi 
Lwów i Che!mszczyznę! 


Warszawa (telef.). „Przegląd Wieczorny“ do- 
mosi; Generał Denikin ogłosił proxlaraacyę, O= 
bkiecującą nie wypuścić miecza z dłoni, depoki 
cała ziemia „wSzechrosyjska* wraz ze Lwowem 
1 Chełmem (7?!) nie będzie napowrót(?) złącze. 
na, w myśl testamentu Iwana IV. Nawiązując tę } 
wiadomość do półurzędowej iniormacyi, roze- i 
anej z ulicy Miodowej, o nsiłowania pogodze- 


wadzony został w życie Denikinowski program 
terytoryalny co do Lwowa i Chełmszczyzny. 
Wykrycie spisku 
e . . e ha 
antibolszewickiego w Czernihowie. 
Warszawa (telef.). Jak donosi „Praca sowie- 
cka“, wykryło w Czernichowie wielki spisek 
komtirrewolucyjny, pozostający w związku z ar- 
mią Denikina, Na czele spisku stał słuchacz me- 
dycyny, uczestników było 100. Większość ich a- 
resztowała „czerezwyczajka*, która prowadzi 
śledztwo. Przywódca spisku zginał podczas we 
cieczki, szereg osób zastało rozstrzelanych. 


Rekonstrukcya gabinetu na ukończeniu: 


Ministrem sprawiedliwości Sobolewski, ministrem pracy inż. Twardo. 


Warszawa, (Telefonem) Sprawa dalszej rekon- | strów. Kombinacya ta jednak okazała sie „Fudną 
strukcyj gabinetu, zepchnięta wskutek wypad- | iło przeprowadzenia, wobec czego wysunięto w 
ków na Górnym Śląsku na drugi plan, nabiera | ostatniej chwili kandydaturę inż. Twardo, który 
znowu mocy wobec zgłoszonej przez ministra | poważnie brany jest w rachubę przy obsadzaniu 
sprawiedliwości Supińskiego prośby o dymisyę. | teki ministra pracy. Według informacyi auten- 
Jako kandydata na to stanowisko wysuwają | tycznych, otrzymanych przez waszego kores- 
prezesa sądu apelacyjnego Sobolewskiego, Ró- | pondenta, należy też oczekiwać definitywnego 


nia Petlury z Denikinem, dziennik wspomniany 
wyrażą nadzieję, że przed dokonaniem dzieła 
pogodzenia dwóch atamanów Polska powinna 
mieć należytą rękojmię, że zgoda ta nie będzie 
JUPOrzysanaą na to, aby WADOEACE pomi w pre 


wnocześnie traktowaną jest sprawa obsadzenia | zaiatwienia prowizorygm w ministersiwie rol- 
wakującego fotelu ministerstwa pracy i opieki | nietwa, Miejsce p. Janickiego zajmie p. Jan Dy- 
społecznej. Wobec prawicowego charakteru ga- I ląg, obecny urzędnik prezydyum Rady mini- 
binetu kwestya zachowania równowagi wyma- | strów. P. Dyląg jest z pochodzenia Galicyani- 
ga, by stanowisko to powierzyć przedstawicie- | nem, ma za sobą długie lata pracy w austryac: 
lowi lewicy. Wyjście takie usiłowano ominąć , kiem ministertswie rolnictwa w Wiedniu. No- | 
przez powierzenie minisieryuin rracy dotvch. | minacya ta ma cdpowiadać życzenioza sejmo- 
czasowemu min. spraw wewnętrznych Wojcie- | wych kół ludowych. Tem saniem rekonstrukcję 
chowskiemu, przy równoczesnem pozostawieniu | gabinetu należałoby uważać za skończona. j i 
go na stanowisku zastępcy prezydenta mini- : 
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kottyński 1 Twardowski członkami gabinetu. 


Warszawa (telef.), W warszawskich sferach 
politycznych kolportowaną jest pogłoska o raa- 
jącem nastąpić powałaniu dra Bobrzyńskiego i 
prof. Kazimierza Twardowskiego do gabinetu, 
Według tych wersyi, Bobrzyński miałby zająć 
sianowisko ministra spraw wewnętrznych, a 
Twardowski fotei ministra oświaty. Jak jednak 
zapewniają waszego korespondenta, obie te kan- 
dydatury są w obecnej chwili nieaktualne. 


Mrywrówenie własności prywatnej w Mińsztzyśnie 
ik (tełef.). Władze polskie przywróci 


ły w Mińsku Litewskim własność prywałna, 
zmiesianą dekretem S oiskin, 


30 lokomotyw dla Polski. 

Foznań (PAT). Przywieziono tu z państw en- 
teniy 96 lokowGiyw, z których 40 przyznano 
Ksiestwa Fozmańsziemu. Ponadio nadeszły tu 
transporty majpotrzebniejszych części składe- 
wych do zeparacyi zużytych lckometyw. 


Urotzycje ciwattie teatru poishiezo w POZOGNIU. 


Fozuaż (PAT). Wczoraj rano przybyli do Żo- 
mania panowie Kornel Makuszyński, Włady- 
sław Grabski i Józef Kotarbiński, jako przed- 
stawiciele poezyi, krytyki tsetrów warszaw- 
skich, na uroczystość otwarcia teatru wielkie- 
go. P. Makuszyński wygłosi prolog, p. Grabski 
i Kotarbiński mowy inauguracyjne. Artur Śii- 
wiński reprezentować będzie miasto Warszawę 
na dzisiejszej uroczystości otwarcia teatru. Dziś 
pociągiem rannym przykędzie z Warszawy kil- 
kadziesiąt osób ze Sier artystycznych i litera- 
ckich w charakterze delegatów na uroczystość 
otwarcia. 


wierzyletnienie posła polskiego w Belgi 


Bruksela (PAT). Mimister-pełnomocnik pañ- 
stwa polskiego, Władysław Sobański, przyjęty 
został wczoraj wraz z członkami poselstwa na 
uroczyste posłuchanie u belgijskiej pary króle- 
PASI i wręczył swoje pismo Lon iające. 


Dalszy oderit doięzowików ma ironte gulskia. 


Warszawa (PAT). Frozt Htewsko-biażoruski: 
Na odcinku półnecnyrń wycziują Eotszewicy po- 
sriesznie swoje siły w /kierunku półnecno-wscha 
dnim. Wysłano z pastej strony wywiady eslem 
uzyskania łączności z nieprzyjacielem, witane 
były entuzyastycznie przez tamtejszą ludność, 
Na froncie ożywiona dzialalność wywiadowcza. 

Front wszżyński: Kawalerya nasza obsadziła 
Olesk nad Uborczą. 

Front galicyjski: Spokój. 
Dowbór-Muśnicki dowoaca tentu 
wielkopolskiego. 

Warszawa (telef.). Dekreten Naczelnika pań- 
stwa generał Dowbór-Muśnicki mianowany zo- 
stał dowódcą frontu Wielkopolskiego- 


(zęść de ilegay ME apasia Warsaw. 


Warszawa (telef.), Okazuje się, że tylko część 
aslegacyi ukraińskiej opuściła Warszawę i u- 
dała się ido Kamieńca Pedoiskiego, celem zasię 
gnięcia na miejscu inforraacyi o stanie rzeczy 
na Ukrainie. Reszta delegatów pozostała w Wor- 
szawie dla dalszego kontynuowania rokowan. 


Antiboiszewicki rząd ukraiński 


zapowiada odbudowę Ukrainy. 

Wiedeń (PAT). „Wiener Allg. Zeitung * zamie” 
szcza następujący komunikat ukraińskiego biu- 
ra prasowego: Poczta lotnicza z Kamieńca Po- 
dolskiego opisuje wewnętrzne położenie polity - 
czne na Ukrainie następująco: Ognisko życia 
politycznego stanowi walka rozstrzygająca prze” 
ciwko rosyjskim bolszewikom. W tym celu sku- 
piły się około rządu, na czele którego stoi pre- 
zydent ministrów, ukraiński socyalny demokra- 
ta, wszystkie stronnictwa. ukraińskie, celem je” 
dnoiitego działania. W odezwie do ludności ur 
wolnionych teryteryów zapowiada rząd ukralń- 
ski odbudowę Ukrainy, przeprowadzenie szeró= 
kich reform, w Szczególności reformy agrarnej 
i poparcie organizacii chłopskich i robotni 
czych, 


Petlurowcy kierownikami 
powstania na Ukrainie. 


Warszawa (telef.). „Prawda“  moskievrskd 
twierdzi, że ruchem powsiańczym na Ukrainie 
kierują byli oficerowie Peiluzy, którzy dziataje 


biraine PA A 
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GONIEG KRAKOWSKI 


Etr. ? 


z ramienia dyrektoryatu ukraińskiego. Rząd u- 
kraiński Fetlury opracowuje plan stworzenia 
frontu wewnętrznego na Ukrainie, 


MAMiMrmmam 


Wiedeń (PAT). „Reichspost' donosi, że Na- 


miestniectwo Dolnej Austryi, powołujące się na I mebli, 


f p Sae W O t r h 
Faiszywe don 
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Beriin. (PAT) „Berliner Tageblatt“ zamieszcza 
wiadomość o zakończeniu strejku generalnego 
na Górnym Śląsku. We wszysikich kopalniach 


państwowych i w rewirze rybnickim pracę pod- 
jeto. Wojska opanowały już położenie. 


y i 
Mak ponslańców na Maa Dąbrówię, 
Scesnowiec (PAT). Z Wroclawia donoszą pod 
datą 29 b. m.: Dowództwo korpusu armii komu- 
nikuje: Wielki atak „band“ na nasze posterun- 
ki pod Małą Dąbrówką odparto. Poza tem na 
froncie ji wewnątrz kraju spokój. 


z m r r , 4 r 
Kopainie górnośląskie bez robotników, 
Katowice. (PAT) „Telegraphen Union“ doonsi 
o olbrzymiem zapotrzebowaniu roobiników na 
Górnym Śląsku. Z powodu ucieczki do Polski 
tych robotników, którzy brali udział w powsta: 
nin, musiano na wielu kopalniach przerwać 


asa anielska o walkach nómofągi 


pra 

MI 

1650 

Haga, Holend. B. pras. donosi z Londynu: Ko- 
respendent „Timesa“ donosi z Sosnowca, że 
przeważna część powstańców na Górnym Śląs” *: 
przebywa w lasach, walcząc z niemieckimi woj- 
skami. Około 20.000 Polaków uciekło do Króle- 
stwa Polskiego. 


Komisya ententy odwiedza w więzieniu 
powstańców polskich, 


Sosnowiec. (PAT) „Kaitowitzer Zeitung do- 
nosi z Bytomia pod daią 30 b. m.: Część misyl 


+ 


iasienia Niemców o zgnieceniu powstania. 


ogłoszenie Namiestnictwa galicyjskiego, wzywa 
wszystkich uchodźców z Galicyi, aby do 30-go 
września wrócili do swych siedzib. Wychodźcy 
we Wiedniu otrzymają wolną jazdę kolejową. 
Mają się oni zgłaszać do urzędu wychodźeców i 
jeńców wojennych. Od połowy września zaczną 
kursować pociągi ewakuacyjne dla transportu 


wojskowej ententy, z majorem amerykańskim 
Brandtem na czele, odwiedziła w czwartek po 
południu więzienie wojenne w Bytomiu i bawi- 
ła tam przeszło godzinę. Major Brandt wypyty- 
wał się o różne fakta, które mu wyjaśniał na za- 
sadzie akiów jeden z urzędników. Następnie, 
prowadzony przez dyrektora więzienia, odwiea 
dził wielu uczestników powstania, kędących pod 
śledztwem. Major Brandź kilkakrotnie powta- 
rzał, iż nie jest jego zadaniem wkraczać w spra- 
wę wymiaru sprawiedliwości i że we wszyst- 
kich wypadkach, gdzie jest wina (?) dowiedzio- 
ną, sprawiedliwość musi być wyraierzoną. Przy 
pożegnaniu major Brandt zakomunikował jed- 
nemu z członków sądu wojennego, że przewod: 
nieczący misyi wojskowej udaje się do Warsza- 
wy w celu uzyskania od rząda polskiego natych- 
miastowego uwolnienia uprowadzonych do Pol- 
ski (?) poddanych niemieckich. (De Polski upro- 
wadzono tylko wziętych do niewoli zbirów nie- 
mieckich — przyp. red.). 
| 
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Skład komisyi koalicyjnej, 
Sosnowiec (PAT). W skład komisyi ententy 
na Górnym Śląsku wchodzą: 2 oficerów angiel- 
skich, 3 francuskich, 2 amerykańskich i 1 ja- 
poński. 


San Wojemy między Niemcami a Polska? 


Poznań. (Radio PAT z Berlina): Prasa nie- 
miecko-żydowska, powołując się na rzekome 
skonstatowanie udziału wojsk polskich w po- 
wstanu na Śląsku, wykazuje, że pomiędzy Nieme 
cami a Polską istnieje stan wojenny. 


KRIEG KEK TRE TRG 7014 RLZ 
Niemcy w Alzacyi podnoszą głowę. 


Nauen. (PAT) Pisma francuskie donoszą, że 
pomiędzy żołnierzami francuskimi a ludnością 
niemiecką w Alzacyi przychodzi do bójek. 


Niemcy mordują i okradają Łotyszów. 

Berlin. (PAT) O zajściach w Mitawie, gdzie 
żołnierze dywizyi niemieckiej odmówili posłu- 
Bzeństwa, donoszą: Po powrocie generała Goltza 
urządzili w dniu 24 sierpnia żołinerze niemiec- 
cy, do których przyłączyli się żołnierze rosyj- 
Bko-niemieckiego oddziału Kellneraa, ztrojny 


korowód z pochodniami po mieście, O godz. 2 : 
W nocy napadiy wojska te na oddziały łotew- | 


skle, które nie stawiały oporu, rozbrolły je i za- 
brały materyał wojenny, mundury, obuwie i 
pieniądze, Dokonawszy tego, wojska niemieckie 
wysadziły dynamitem kasę z pieniędzmi i zni- 
fzczyży mieszkanie komendanta łotewskiego 
Oraz koszary drugiej kompanii łotewskiej. Eyło 
wiele zabitych i rannych. Ludność łotewska jest 


Wydana na łaskę niełaskę niemieckiej soldate- ' 


„ Panuje tu oburzenie z powodu bezsilności 
Tządu niemieckiego. (Bezsilność ta jest tylko 
pozorna, cały bowiem „bunt“ ów jest manewrem 
berlińskim w celu przedłużenia okupacyi nie- 
Mieckiej w kraju łotewskin:; — przy. red.) 


Niemcy na usługach Japonii: 


SŁ Germain. (PAT) „Chicago Tribune" dono- 
Si, że Japonia w Niemczech zazupuje wszystkie 
zapasy szyn kolejowych. Słychać, że wielu nis- 
Mięckio Klotników i komendantów łodzi pod- 
Wodnych wstąpiio do służby w Japonii. 


Marki i korony znów spadają, 
Wiedeń. (PAT) „Neues Wiener Abendbiatt" 
Osi, że kurs marki wczorap w Zurychu 0b- 
w t się. Wypłata na Wiedeń spadła z it.75 na 
.75, Korona stemplowana | niestemplowana 
Madra z 12 na 11 ctm- 
akaz pożączenia się Austryi z Niem- 
ami nie będzie zastrzeżony tra- 
tatem. 
ż St. Germain, (PAT) „Echo de Paris“ donosi, 
hajv, Rada zaniechała zamiaru włączenia do 
łatu niemieckiej Austryi klauzuli, Łturaby 
anlałą przyłączenia Austryi do Niemiec, 


| 
z trudem tylko skłonił delegatów belgijskich, 


| Doszło się do przekonania, że w tego rodzaju 

; sprawach nie są skuteczne żadne pisemne ukła- 
dy. Dziennik sądzi, że traktat pokojowy będzie 
w sobotę gotowy. 


Walka o traktat pokojowy w Ameryce, 


St. Germain, (PAT) Dzienniki donoszą, że 
trzy partye republikańskie w senacie amerysań- 
' skim stoczyły między soboą walkę słowną. Se- 

nator Sall zarzucił komisyi prawniczej, że for- 
| suje bezkrytycznie przyjęcie traktatu wersal- 
` skiego. Przewodniczący Nelson zarzucił komisyi 
senatu do spraw zagr., że chce tratkat poxojo- 
wy doprowadzić od upadku. Demokraci sądzą, 
' że nie uda się republikańskich zwolenników po- 

łączyć zwarcie przeciwko Wilsonowi. Wi'son 
sam zamierza w ciągu dni 14 rozpotząć swoją 
zapowiedzianą podróż w celach propagandy. 

Wyjazd obcych obywateli do Ameryki 
| jest na pół roku zawieszony. 
| Warszawa (telef.). Ambasada amerykańska 
w Warszawie ogłasza, że osoky, które nie potra- 
iią udowodnić, że są obywatelami amerykań. 
| skimi, nie mogą obecnie wyjechać do Ameryki. 


Wiedeń (PAT). Według „New Jork Herald“, 
rokowania belgijsko-holenderskie w Sprawie re- 
wizyi traktatu z roku 1839 weszły w tak ostrą 
fazę, że francuski minister spraw zagranicznych 


aby nie odjeżdżali, 

Genewa (PAT). Z Paryża donoszą, że zatarg 
między Belgią a Holandyą zaostrza się, ponie- 
waż Fólandya odmawia pewnych koncesyj dla 
Belgii w Sprawie ujścia Skaldy, 


= = SAANTO ESER 
Sojusz Francyi z Rumunią. 
Wiedeń. (PAT) Z Paryża donoszą, że Francya 
zamierza zawrzeć z Rumunią specya!lny 3viusz. 


—— 


Woy aayinnia "ropozycję kómatorisawa, 

Amsterdam. (PAT) Według doniesień tutej- 
szej prasy ekazały Wiechy skionność przyjęcia 
w sprawie Rijeki fproyczycyi Kkoiapromisowej, 
Według tej propozycyi Rjeka ma przypaść Wis. 
chom. 


Bulgarya zrezygnowała z Dobrudży, 


Bukareszt (PAT). Rumuńskie biuro prasowe 
donosi z Paryża: Słychać, że Bulgarya w nacis 
do konferencyi pokojowej zrezygnowała z De. 
brnudży. : 


manifestace anliżydowskie w Budaposzcie, 


Budapeszt. (PAT) Odbyły się tutaj burzliwe 
mamifestacye antyżydowskie, które przybierają 
coraz groźniejszy charakter. Na czele stoją 
członkowie part yichrześcijańsko-społecznych ł 
narodowych. Po ostatniej demonstracyi anty- 
żydowskiej przybyła delegacya do misyi enten- 
ty i postawiła żądanie, by do składu gabinetu 
nie dopuszczono ani jednego żyda. 


Dirorzeie Zjazdu nómików polski, 


Cieszyn. (PAT) Zjazd górników polskich, któ- 
ry się miał odbyć w Cieszynie 7, 8 i 9 września 
b. r, z powodu wypadków politycznych aa Ślą- 
sku Górnym i naszym odłożony został na dzisń 
21, 22 1 23 września, 

ORK ET OO J OO BED PLC NOTE o 


Pierwsza konces. przez Namlestnictwa 


Wyższa szkoła kroju i szycia 


JOZEFY ZABIELSKIEJ 

7 , Kraków, ulica św. Krzyża 7 
otwiera dnia | września dla Pat i Panienek umiejących 
szyć I-mlesięczny kurs kroju, dla nieumiejących szyć trzy- 
miesięczny, na przystępnych warunkach. Zgłoszenia o4 
godz. 9—12 i od 3—6. 2088 


Byly legionisia inwalida Antoni Opacki 
Kraków, uł. Kopernika 24, 

z kiłku letnią praktyką zagraniczną otworzył 
pracownię tapicersko - dekoracyjną 
i wykonuje wszelkie roboty w zakres tapicerstwą 

wchodzące. 2991 


Poszukuje się 


do przeds ębiorstwa 

elektrotechnioznego 

zdolnego buchaltera lub buchalterki, 
bilansistów 


ze znajomością języka niemieckiego i korespondencji, 
narodowości polskiej. Oferty nadsyłać da Adminiatęączi 
3007 


| 
DOM SFEDYCYJNY 
Józefa Czermińskiego 
| 


w Podgórzu przy ui. Nadwiśieńskiej I. 24. 
Tel. 3111. 
Wykonuje szybko i uczciwie wszelkie w zakres 
spedytorski wchodzące przewózki, 2273 


SKŁAD FUTER 
i pierwszsrzęina pracownia kuśnierską 
Kraków, ul. Grodzka 42, w podworcu 2724 


wykonywa futra męskie i damskie oraz wszelkię 
reperacye po nader przystępnych cenach, 


Aleksander Jędrzejowski 


Pracownia Arfystyczno-Biacharska I Zakład instałacyi woloriągów 
Kraków, ul. Czarnowiejska 3 
uprzejmie zawiadamia, że dla wygody P. T. Publicznośęł 
otworzył przy ulicy Karmelickiej L. 37 
w sklepie frontowym 
Specyaine Biuro Zamawiań 


wszelkich robót, wenodzących w zakres swego fachu. 
Roboty wykonywa jak zawsze dokładnie i szybko, a przes 
otwarcie nowego biura cen bynajmniej nie zwiększa, 
prosi przeto o łaskawe względy i trwałe poparcie. 2986 


Lokalu iub mieszkania 
w śród nieściu, składającego się z 3—5 pokoji, 


poszukuje pierwszorzędne przedsiębiorstwo. Pośrad. 
nictwo wynagrodzi się, 3003 


Zgłoszenia przyjmuje pod „Każdego czasu* Biuro 
ogłoszeń F. Statera, Kraków, Grodzka 13. 


OOOOOOOOOOOOCODODO 


II NOWOSC DLA PAN II 


pończochy, rękawiczki damskie, wstążki jedws- 
bne, jedwabie na metry 


Pertumerya — Dystynkcye oficerskie 
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g" s polecają 440 
Ę E, Ostaszewo Í E. Mayer, kraków, Rynek gl. 5. 
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GONIEC KRAKOWSKI 


Numer 238 


NADZWYCZAJ 
UDELIKATNIAJĄCE 


przetłuszczone lanoliną „LAIT DE i YS“ wszelkie lecznicze prze- 
tłuszczane, słynne do golenia 


BOBRCEWOLSKE, Fabryka perfum, kosmet., i mydeł toalet. 
w Warszawie, ul. Chmielna 82, Do nabycia w drogueryąch I periumeryach. 


„SHKAVINa STIGX* poleca Wa 


Cała urzątzenie pokoju 
śniadankowego, restauracyj: |, 
nego lub kawiarnianego, wraz 
z naczyniem kuchennym i na- 
kryciem stołowem, a miano- 
wicie: stoły marmurowe, la- 
da z marmurową płytą, kre- 
dens bufetowy, 2 aparaty do 
piwa, 1 bilard, kanapy orazin- 
ne rzeczy ; zaraz pod korzyste 
nemi warunkami do sprzeda- 
nia lub do wydzierżawienia, 
Wiadomość: St. Piwowarski, 
Kraków, ul. Lenartowicza 14, 
I p. godz. 10—12, 2—4, 3006 


Kupują garderobę męską 
używana, płacę najwyższe 
ceny. Zawiadomienie kore- 
spondentką lub ustne L. 
Schmans, Kraków, ul. Sze- 

roka 22. 2434 


Maszyny do pisania 2885 
Remington, Smith Bros, Un- 
dervood, ldeal, Continental 
do sprzedania. "Juliusz E 


kera, Krków, ów. Marka 25. 


Poszukuje sig 2985 
jednego lub dwóch pokoi u- 
meblowanych z przedpokojem 
do wynajęcia. Zgłoszenia do 
Admin. „Gońca“ pod „Z. Ł“. 


Poszukuje się 
zaraz do wydzierżawienia kon= 
eesyi na wyszynk w dzielni- 
ey VI w Krakowie. Zgłosze- 
nia: Jan > ali e” ul. 


Zagrody 2 


Młoda dziewczyna 
wzukuje miejsca do małego 
łka na wyjazd. Zgłosze- 
nia: Litwińska, Posterestante 
Kraków. 299 


inteligentna wdowa 
lat 28, przyjmie samoistny 
zarząd domu u wdowca i zaj- 
mie się dziećmi. Poste-rest. 
„B. M." Stanisławów. 3018 


aa n 
*..Polanista (lub polonistka) 

potrzebny zaraz do pierwsze- 
rzędnego Pepaya żeńskie- 
go w łodzi. Warunki, ulica 
Wrzesińska 2, na lewo. 3038 


Praktykant bufetowy 
umiejący rachować, czysty, 
z II kl. gimn. zostanie przy- 
lety. K. Pyszyńska, Krao 

Rajska 8. 


Młoda wdowa, 

Bozia possdy do zarządu 

emem, do starszego pana 
lub na plebanię, umie dobrze 
gotowaó. Ofertę proszę wno- 
sié do Admin. „Gońca“ ke- 
„P. W.“ 
po Oa NE EN ÓEE 

Kraków. ul. Mikołajska 1. 


STANISŁAW TASIECKI 


Obuwie męskie i damskie 
Firma odznaczona złotym msdałóm Ra 
wystawia wiadsńskisj 1903 r. 

Szewc Tasłacki mistrz, 

W szewstwie ma atuty, 
Spacerując, gwiżdź, 

Gdy ci zrobi buty. 
Niema dzisiaj żon 

Gderliwych, choć stare, 
@dy im zrobi on 

Arzewiki na miarę! 
Szewc Tasiacki — wiedz — 

Ma dość zasług pono, 
Boć go, mimo hec, 

W Wieaniu odznaczono. 
I gdy zrobi but, 

To nie kulfou z łaski, 
Lacz z angielskich mód, 

Lub z mody warszawskiej ! 
Choćby ci więc wrósł 

Paznokć popod skórę, 
Choćby z kości guz 

Wyskoczył ci w górę; 
Szewc Tasieczi wió. 

Że masz spokój błogi, — 
Gdy but dobrał ci, 

_ Same chodzą nogi!! 2846 


Mniszchównej 


Pustalnik K 24—, Trędowsta 
K35—, Ordynat K 21*—, Gehan- 
na K35*—, Sowara „Nafta“ 2-ty 
K32:—, wyjdą w krótkim czasie, 
po otrzymaniu nalażytości wysyła 


KSIĘGARNIA POLSKA 
Kraków, Sławkowska 3, 


Wszelkie gdziekolwiek =. 
szane wydawnictwa dostarczą | $ 


Obiady domowe š 
to 8 KOT. W abonamen- 


cie opust, 
Kraków, Gołębia 16, i p. 


| Automobi! ciężarowy; 48 HP., 5-to- 
nowy, ś-cysiidrowy, nowy 
z pn. 

Automobii osobowy; 15/38 HP. 
4-cysindrowy, nowy, 1—6 sio- 
dzeniowy z pn- 

Omnibua aułomobiiewy, (karose- 
rya zamknięta) 19 miejsc sico- 
dzących, 4 miejsca stojące. 

Auto rskwizytows Z sikawką dla 
straży pożarnych, 45 HP. j 

Słkawki 4-kałowo garowo | ręczna. 

Dszynisktory garewo (przewoźne) 
dwukołowe 2957 


biuro techniczne 
Bolesława de Dalke 
w Krakowie, Siemiradzkiego 35. 


CU yy D 
Pracownia lakiernicza 


p. WLADYSLAW NABIELEL 


przyjmie 2993 


chłopca do praktyki. 
Kraków, ul. Grodzka 17, 


| aj 


FORMOSAL-DERMA 
ŚRODEK PRZECIW POCENIO SIĘ RAR 1 NÓG 


83 | Farmosa — to dla Magdy 


Jak i dla Filipka, 

Na ręce i na nogi 

Zdrowotna zasypką, 
Formosal pot usuwa 

I tę woń niemiłą, 

Która z młodej postaci 

Robi nawpóź zgniłą 
Fermosal radykainie 

Ściąga wilgoć z ciała, 

Jest i aniyseptyczny 

I nie drażniąc, działa. 
Więc gdy wrócisz z wycieczki, 

Z pochodu, czy z balu, 

Osusz ręce i nogi 

Proszkiem Formasalu. 
A jeśli to uczynisz 

I zawsze i wszędzie 2741 

Nikt cię oguszonego 

Zgniłkiem zwać nie będzie! 
Formosal jest do nabycia w 

aptekach I OSR 

Wyrób lab. chem. p. 
St. Studnicki i Dr.J. Czarnik 

Kraków, Podzamcze 14. 


zaraz do sprzedania. 
mość w kancelaryi adwoka- 
ckiej w Podgórzu, Rynek 12, 


Sztywnik do bielizny 


Palatyn do farbowania 
materyi hurtownie i czę- 


Tomasz Mężyk 


Maszyna do pisania 
marki „Smith Premier“ i 
książki prawnicze 
Wiado- 


Dobrze zapłscę 
za wynajęcie lub odstąpienie 
1—5 pokoi z kuchnią, cwent. 
bez kuchni. Zgłoszenia: R 
ro ogłoszeń „Patria“ S. 
kulskiego, Kraków, Heiciów 

Li 11. 2997 


BEF kupuję I spredaj 


złoto, srebro, brylanty, perły 

i wszelką biżuteryę nową i 

antyczną, oraz sztuczne zęby. 
Płacę najwyższe ceny. 


JOLE? CYANAIEWICZ, Sławkowska 1. 


(sklep zegau mistrzowsko -jubi- 
levski), 2585 


między godz. 10—12 rano. 


ściowo poleca 


Plac Szczepański 8. 3009 


«tc R SĘ 


ŚĆ! 


Reż, ZAKSA 5 Pie: Ea ia fg si a 


jl bibułk etowa 
E kidęrzkach 1 Utkach, 
si. Wyrób- Krajowy 
„edynej galicyjskiej fabryki bibułek £ 


o papie rosów. 


Główny skład AA 


W Ee E N S Żywiec. 


EZ EA 0 
©000005000063000006000000300008060 bór jodky 4 


Chcemy rozszerzyć przemysł rodzimy idać E 
swoim robotnikom zarobek? 
Popierajmy 


Fabryk „WYIOŻÓW tiemiznyih H. Nurka 


Krakowie, uł. Karmelicka 1 


NOR wyroby pasty terpentynowe do 
obuwia w różnych koiorach i masy do po- 
ałóg po niskich cenach. 

Wysyłki uskutecznia odwrotnie na cały obszar A 

czypospolitej Polskiej. 469 


Ważne dla Pańi 
Fryzyer damski i męski, firma Łabużek 


2850 pod kierownictwem ania 


poleca Szan. Paniom roboty włosowe, a to: Transiorm 

według najnowszych modeli franc. warkocze, treski, fry- 
zetki i inne w zakres fryzyerstwa roboty wchodzące. 
Osobne gabinety dla Pań i Panów, Manicure. 


| 
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00000000000000000000 
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s6% Pierwsza polska chem. 


„Czystość pralnia i art. farbiarnia. 


Po świeżem uzupełnieniu personalu fachowemi siłami i przy zastosowaniu najno- 

wszych środków technicznych, wykonywa wszelkie roboty wchodzące w zakres swego 

fachu, gwarantując sumienność wykonania, rzeczywistą czystość i co większa, całość 4 
powierzonych sobie przedmiotów. Robota trwa do dni ośmiu. 


Biura przyjęć: Centrala, Koleiek 9, Filie: Stawkowska 23, Długa 27. 


Sebastiana 3, i Podzórze Ksiwaryjska 6. 


3032 


Kraków 


Czarującą czystość i świeżość cery uzyskuje się 
przez używanie polskich wyrobów toaletowych 


„DERMA“ 
St. Studnicki Dr. med. J. Czernik 


Pudry do twarzy, Kremy tłu- 

ste i wysychające, Shampion 

do włosów, Kalborin przec.w 

pryszczem, Proszek perłowy 
do mycla skóry Hustej. 


Żądać tylko polskich wyrobów toaletowych 


, 
’ 
E 


Podzamcze 14 


„DERMA“ 


2750 


_ 7 możliwą szybkościa. 2941" SBE E E r E E STEE ESE 


TSR yea: W zasłorzt 


wie Spółki VWydawniczc! 


„Editor” Jorzy Kopara:l. 


Ważne! Proiejecznych Ważne! 


SKIADANIA, GbiADY | KOLACYE 


PT pac i tania 
Bufet obficie zaopatrzony w ciapie Í zimne przekąski. 
Nadto poleca w najlepszej jakości: 


WINA, KONIAKI, LIKIERY, RUMY, MIÓD. 


Sok malinowy oryginalny w faszkach i na w gą. 
Restauracya i handel korzenne-śniadankowy 


„o MICHAŁ KUKLA 


KRAKÓW 
Karmelicka 17. 


moża mieć eion sda A a 
| na obecny sezon wadług nainow» 
| szych fasonów. — Przyjmuje się 
==: również do farbowania === 


ILJAN RURZYDŁO 


Pracownia kapeiuszy, 
REX Szewska L. 15 


3030 


od lat 4 istniejące, przygotowują do matury Dei gimn. w. 

2) w gimn. realn., 3) w szkole realnej, oraz do egzaminu 

wstępnego do klasy VIII. Informacyi udziela oraz wpisy 
przyjmuje kierownik 


prof. Ch., Jabłonowskich 20, I p, 
w godzinach 7—8 wieczór a w razach zj 
K RA A K OW 


MUS“ , Rynek główny 1. 22 „IUS“ 
KURSA PRAWNICZE 


rozpoczynają KURSA ZBIOROWE do wszystkich Ta 
minów prawniczych. 302 


ostarcza my: 


Najlepszy KAI" w kawałkach i w ziarnkach w meta- 
lowych pudełkach od 100 kg, 

KWAS MROWCZARY 50% w szkl: nych balona 

CHLOREK POTAZGWY Gods 5% z ii 

LUG FOTASGWY 8485%, 2628 

KLEJ KOSTRY, 

KNTICHLOR kryst. 


oraz wszystkie inne chemikalia hurtownie lub częściowo 
za zezwoleniem na wywóz dv Polski ze składów w Bielsku. 
Zamówienia na hurtowną dostawę nadsyłać należy: 


Ignacy Riesenield & Syn 


Bielsko Wiedeń III. 
Telegr. adres: Riesenfeld Landstrasse- Hauptstrasse 
Agoncya Bielsko. Telefon Nr. 21. Telegr. adres: 

313. „OMI“ Wien, Telef. 5140. 
4092094909 +++ 


NAJSTARSZA POLSKA 


FARBIARNIA CHEMICZNA 
po firmą A. SZAPKOWSKI 


> przyjmuje chętnie materyały do czyszczenia 
$ i farbowania, powierzonych rzeczy nie zamie- 


nia ani nie zatraca, 033 
Robotę wykonuje w ośmiu dniach. 


ma ZERA. | 


Kursa naukowo-wychowawcze 


ANTONINY WINIARZOWEJ 


Lubicz 2. 
(Wychowanie przedszkolne od lat 4. auka w zakresie 5 kls9 
szkoły powszeohnaj. Specyalny Internat dla dzieci od 
6—10. Budynek w ilni Wpisy codziennie od i 
Pra) 


| nN—— mA M 


WPISY NA NOWE KURSA HANDLOWE 
roczne i czteromiesięczne dla Pań i Panów 
w upoważnionej przez Władze szkolne 


SZKOLE RACHUNXOWOŚCI I BUCHALTERYI 
STANISŁAWA BURNRTOWICZA 


(z prawem wydawania świadectw) 
W RAKOWIE, ULICA FLORYAŃSKA L. 55 


od dnia 25-go sierpnia do 10-go września b. T. 
od 9—4 i od 4—6. 2782 


ją PO AAAA MATE: 
m Początek nesżi 10 wrzenia. 


- Bedakłor odpow.: Jan Stonk owicz.— Drek. Ludowa w Krakowie 


